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Rok VIII. 


Nr. 249 


43 członków U. O. W. przed sądem. 


20 TOMÓW AKTU OSKARŻENIA. 


Olbrzymi proces w Równe 


Równe, 9.9. Przed sądem okr. |polskiego i przyłączenia jej do pań- 
karnym w Równem rozpoczęła się |stwa obcego. Na ślad istnienia tej 
wielka rozprawa przeciwko 43 o- |organizacii naprowadził władze za- 
jskarżonym, członkom ukraińskiej |mach skrytobójczy na mieszkańca 


tajnej organizacii wojskowej, U. W. 
O. Na stole sedziowskim leża góry 
akt, zebranych w około 20 to- 
mach. Na świadków tak ze strony 
oskarżenia, jak i obrony powołano 
razem'około 70 osób. 

W czasie sprawdzania przez prze 
wodniczącego personaliów oskarżo- 
nych czesto słyszy sie. że podsadny 
nie zdawał sobie spraww, do jakiei 
narodowości nale al, albo że ustalić 
łef nie umie, albo że nie wie, może 
on Rusin, a może Ukrainiec. 

Po formalnościach wstepnych 
przystapiono do odczytywania ak- 
tu oskarżenia, obsimuiaceco 36 


wsi Majków, a razpoczęte ‘przez 
rówieński wydział śledczy doclio, 
dzenia ujawniły w całej pełni jei 
zbrodniczą działalność. 

Główną siedzibą tej organizacji był lo- 
kal wołyńskiego sekretarjatu ukraińskiej 
socjal stycznej radykalnej partji (U. S. R. 
P.) w Równem przy ul. Hallera 29. Or- 
ganem prasowym tej partji jest wycho- 
dzący we Lwowie dziennik „Hromadz- 
kij Hołos", na którego redakcyjny adres 
miano przesyłać fundusze zebrane niby 
dla więźniów politycznych. - Wykorzy- 
stując zapał młodzieży wiejskiej do czynu, 
wciągano ją powoli do ukraińskiej woj- 
skowej organizacji, kierowanej za niemiec 
kie pieniadze przez „osławionego" puł- 


stron druki. co trwało około 6 go- | komika Konowalra z Berlina, skąd nad- 
dzin, Oskarżenie zarzuca  podsa* | syłano przez Lwów znaczne transporty 
dnym, że na terenie pow. rowień- taipego wydawnictwa „Surmą”. Lokala- 
sklero i miasta Równero. zawiązali | mi konsp'racyjnemi dla werbowania zwa- 


taina ormanizacie s 


lenników były lokale „Sojuza Ukrainok”, 
| ukraińskie kooperatywy. czytelnie i biblo 
teki, jak „Proświta”, gdzie do wypoży- 
czanych książek wkładano ulotki o pod- 
burza'rcej treści. Niektóre przesyłki po- 
cztowe z agitacyinemiy, jak „Surma“ dru- 
kami. "rzesyłane były wprost 
m adres rówieńskiego urzędu 

4 gmimnego, 

gdzie je odbierał członek Radv gm 'nnci 
| w Równem, na'eżący do U. O. W., Bazyli 
| Jura. 
1... „Członkowie mieli zbierać i. „gromad. 
broń palm. bywali ćwiczenia przys! 
sobwienia wojskowego. używaijae  kiiów 
zamiast karabinów dla ostrożności - przed 
policja. Poborowym zalecana zgłaszanie 
sie do służby wojskowei nawet na n- 
chotnika i goriwie jei odhywanie w celu 
zyskania w jak najw'kszym <łónnin wie- 
dzy woj . Povezavo, iak w razic 
aresztowanią mają sia członkow'e zacha- 
|wywać i jak zeznawać a zdrajcom grożn. 
| no kara Śmierci i rerresiami, podaiac dla 
| du, że czeste pożary z przyczyn 
nieustalonych oraz trupy ASNEZO po- 
chodzen'a są wyrokami U. W. O. 


i WZ: z Charakterystycznem jest. że 
Prezydent Rzeczypospolitej podpisał nomi: | członkom zalecano zachowywać 
nację p. ludeusń Lechmickiego, dotychcza- pozornie jaknainrzychylniejszy 


rowego szefa Biura Ekonomicznego przy 
Frezydjam Rady Ministrów, na podsekreta 
tsa stanu w Prezydjum Rady Ministrów. 
| 


Ki 


wa 


stosunelr 
do włodz polskich dla zdobycia iak 
naiwiekszemo zaufania. Do orsani- 


. R - © . . 
agistrat eksmituje swoich lokatorów. 
Osiem skarg w sądzie grodzkim. 

Łódź, 9 września. Dziś Magistrat m. Ło | wanie służącej. Niektórzy z nich nawet 
dzi skierował do Sądu Grodzkiego w Łodzi posiadają sublokatorów 
osiem spiew przeciwko lokatorom kolonji | opłacających regularnie pokoje. 
ma Po!eiu Konstantynowskiem. Wobec stwierdzenia jaknajdalej posu- 

Lokatorzy ci od dłażezego czasu nie plu | niętej złej woli — Magistrat wszystkim tym 
| eili  komornego choć, jak stwierdzono, po | wytoczył sprawę o eksmisja 

sdadaji obie na ntrzymy 


kałe przez, 


zacji wciągano i młodzież ukraiń- 
skiego gimnazjum w Równem, jak 
to z aktu oskarżenia wynika. Na 
tajnych zebraniach uświadamiają” 
cych instruktorowie w przeńnówie- 
nisch zazńaczali, że „o zarobek tru- 
dno, a za pracę za mało się płaci 
i dlatego zamiast cały dzień praco- 
wać i mieć mało, lepiej dokonać na- 
padu rozbóiniczego i żyć sobie z 
niego dobrze, przyczem można tak- 
że i coś „kapnąć* na U.W.O., U. 
S.R.P., narody dom czy „ridna szko 
te". 


W stym celu pry rotowywano 
członków do wvkonania napadu na 
handlarza świń, Polaka Chodakow- 
skiego. dla dokonania 
zemsty na właścicielu majatku Ru- 
svwyvl. Oskarze Dowsiełło i na jego 
oficialistach i gaiowvch, którzy ich 
przyłapywali na defraudaciach leś- 
nvch i kradzieżach i oddawali pod 
sąd — podpalili „czworaki”, zamiesz 
oficialistów, , wskutek, 
czego zmarła Wiktorja Czaplińska 
wraz z 2-letnią córeczką, a w 2 mie- 
siace później podpalili stajnię dwor- 
ska. wskutek czego spaliło się 26 
koni. 15 Źźrebaków. 11 wołów czem, 
wyrzadzońo p. Dowsielle i oficjali- 
stom szkode na sume do 70 tys. zł. 

Wkońcu akt oskarżenia zaznhcza, że 


dwóch podsądnych zbiegło zag "nicę, wobec 


samolot angielski turystyczny 


Łódź, piątek 9 września 1932 r. 
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Ale odpowiada, P. K. O. Nr. 68009, 


Najszybszy okret wojenny świata. 


Francuski kontrtorpedowiec „Le Cassard'** 


wą szybkość 44 węzłów tj. 80 km. na god. 


osiągnął podc:ts próbnej podróży rekordo 


ę 


Przymusowe ląduwanie angielskiego lotnika 


na polsko - sowieckiem pograniczu. 


Wilno, q.9. Na lotnisku 
skowem w Mołodecznie 


woj- 
wylądował 
Nr. 
1123 typu Log-Moth, prowadzony 
przez lotnika cywilnego Tohs-Grie- 
sun pochodzącega z miasta Minden. 
Udawał się on 


ZSRR. 


do 
Wpobliżu Mołodeczna trafił w ge- 


sta mgłę i zmuszony bvł do lądo— 
wania, Po dziennym: postoju 
angielski wyruszył w dalsza 


lotnik 
droge 
i przybył szczęśliwie do Moskwy- 


Zatarg zbrojny 


m'ędzy Kolumb'ą a Peru. 
Londyn, 0.9. Według doniesień z | Kolumbii i Peru, 


Rio de Janeiro koło miejscowości 


czego w stosunku da nèch 
karne zastało zaw'es*one, 


nostępowonie 
A |ojost w sto 


swaku do innych osób w liczbie 79 z braku 
dostitecenych dowodów wiłiy' postępowinie” 


Inrra zostařo umorzone. 
Następnie zabrał głos prokusutor W. 
Stecki, występując z wnioskiem © prowadze 
nie dalszej rozprawy 
przy drzwiach zamkniętych, 
gdyż w toku przewodu sądowego mogą ujaw 
nić się szczegóły taktyki, któremi posługują 
a wadze bezpieczenstwa przy ściąganiu 
y tuni ueyj wywrótowych, do ja- 
kie nalsży UWO., a obecnie OUN (orga 
nizacja ukraińska narodowa), rozwijające 
się u nas i podtrzymywane fuaduszami ob 
cych puństw wrogich. 
Ze względu r ołbrzymi materjał dowo- 
dowy i wielką liczbę oskarżonych oraz 
świadków rozprawa potrwa około 2 tygo 
dnie. 
OO O OO OTOP OOROZIAOCZ 


Nowy w cebrezes 
B-nku Polsk'ego. 


B. minister skarbu p. Jan Piłeudski m'uno- 

wany został na opróżnione po p. Feliksie 

Młynarskim stanowisko wiceprezesa Banku 
Polskiego. 


| 
» Bon- 


Przemówienie powitalne przewodniczącego konferencji dunajskiej w Stresa 
net (x) Konferencja ta, jule wiadomo, ma na celu omówienie środków i metod, jakie- 
mi należałoby się posługiwać przy zwalc:u niu kryzysu gospodarczego środkowej 

i wschodniej Euron«. K 
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Dolar i funt w Łodzi. 


. „Prywatimie dolar * papierewy w 
żądaniu 8.91, w płaceniu 8.90; dolar 
złoty w żadaniu 896. w płaceniu 


| 8.04; funt angielski w żądaniu 31.10, 


w płaceniu 31.00; rubel- złoty w żą- 
daniu 4.65, w płaceniu 4.63: mame 
w żądaniu 2.11, w płaceniu 2.10; z 
100 franków francuskich w A 
niu 35.10. w płaceniu 330. 


Amazonas na granicy Kolumbii i 
Peru 
o. do walki 


„cd » 
pomiedzy“ BEERE TGA 


Powodem tego starcia mia być 
napad na pograniczne miaste zko 
kolumbijskie Leticia 
„przez peruwiańskich osadników, , 


° =. fhei o, f La 
Cwieré miljona pielgrzymów 
przybyło wczoraj na jasną Górę, 

Częstochowa, 9 września. W  dniuj przemówił do niezliczonych rzesz wiernych, 


wczorajszym Częstochowa przystrojo- 
na w barwy papieskie, ilagi 1 kwiecie, 
święciła dzień 8 _ wrześni: Ogółem 
przybyło około 250 tys. ludzi przy 
100 pielgrzymkach z najrozmatiszych 
stron kraju. Z duchowieństwa przyby* 
li; arcybiskup Nowowiejski z Płocka, 
biskup-suiragan Wetmański, biskup- 
sufragan Szlagowski z Warszawy, bi- 
skup Radoński z Włocławka. 

Z Krakowa przybył autem ze se- 
kretarzem ks. kanonikiem Rutkowskim 
J. E. ks. arcybiskup Marmaggi, nun- 
cjusz papieski w. Warszawie. Zapowie- 
dziany przyjazd Księcia-Metropolity zi 
Krakowa został telegraficznie odwoła- 
y z powodu niedyspozycji. Duelo- 
wieństwo złożyło ks. biskupowi ho- 
magium na Jasnej Górze. O godz. 8 ra- 
no nuncjusz odprawił uroczystą mszę 
św. w kaplicy Cudownego Obrazu, na- 
stępnie sumę pontyfikalną. celebrował 
przed ołtarzem szczytowym J.-E. arcy- 
biskup Nowowiejski w asyście licznega 
duchowieństwa. 

Wzruszające przemówienie wygłosił bi 
skup sufragan Wetmański. Po skończonem 
nabożeństwie nuncjusz papieski ze szczytu 


Powitanie szefa sztabu 


Ho Polski prz: 
Mac Arthur, który na dworcu głównyta w 


Sztabu Głównego gen. Gąsiorawskiego oraz grona wyższych oficerów. Gen. 


Arthur udał się ną manewry 


był szef sztabu armji Stanów Zjednoczonych Ameryki Północi 


zebranych koło klasztoru, podkreślając, że 

| awyczajem dawnego nuncjusza, 
który przyjeżdź stokroć modlić 
przed Cudownym Obrazem wraz z 
polskim, przyjechał i on również w dniu 
dzisiejszym, aby przywieżć pozdrowienia 
i błogosławieństwo apostolskie od Ojea Św. 

Nuncjagz przemawiał w języku włoskim, 
przyczem kużde z0unie tłumaczył biskup 
częstochowski ks. Kubina. O godz. 5,19 po 
poludniu aunejusz w towarzystwie kanonis 
ka Rutkowskiego, swego sckretarzu, “odpro 
wsadzony przez biskupów Kubiaę i przeora 
00. Paulinów, odjechał kurierem do War: 
szawy. O godz. 6 rozpoczęła się na Wu%:ch 
uroczysta procesja Marjańska, przyczem ka 
zanie wygłosił ks. hiskup Szlagoweki. 

Wieczorem w khtedrze Św. Rodziny chór 
$ykstyński zarówno jak i dn'u poprzednie 
go cut 


się 
ludem 


imponujący koncert, 
który wywołał niesłychany entuzjazm wśród 
zgromadzonych słuchaczów. W ten sposób 
najważniejsze momenty uroczystości zosta 
ły zakończone, 


Stanów Zjednoczonych, 


| goni 
szála 
Mad 


Warszuwie, powinny został przez 


międzydywizyjna na Wołyń, 


1. 


Wiceminister Gallot ministrem komunikacji? 


Pogłosk: o przyczynach ustąpienia min. Kuehna. 


iż doma- 
gano się od ministra Kuehna znacznych 
iedukcyj na kolejach. Znany ze swego 
życzliwego stanowiska dla pracujących 
— tego nikt mu nie może odmówić — 
nie chciał słę zgodzić na redul 
lał ustąpić: Wersja pierwotna, 


Warszawa, 9 września. Ustąpienie Inna pogłoska mówi o tem, 
min. Kuehna jest przedmotem nienstan- 
nych rozmów wśród sfer politycznych sto 
licy. Pogłoska o prze?ięczeniu b. ministra 
nie ma podstaw, dymisja mastąpua bo- 
wiem po mies'ęcznym urlopie wypoczyn- 
kowym 

Wiele się mówi o zarysowującej się 
błyszczącej karierze drugiego wicemini- 
stra inż. Gallota, który ma niezwyl.łe po 
parcie. Podobno inż. Gallot bedzie mia- 
nowany w najbliższym czase minsirem, a 
obecnie mianowany kierownik ministerstwa 
p. Butkiewicz powróci na swoie dawne 
stanowisko. 


pożyczki francuskiej buuwowę ma 
weglowej jest mniej prawdopodobną. 
iele mówi się natomiast o licznych | 
przesunięciach personalnych w ™ nister- 
niwie komunikacji, które mają nastąpić na 
wyższych stanowiskach w dniach najbłiż 
| szych. 


Studolarowy banknot fundatora 
okazał się bezwartościowym falsyfikatem. 


ów 'ieznany osobnik wręczył restauratorce 
100 dolarów w jednym banknocie, które 
okazały się fałszywe. Restauratorka zawi 
domiła policję, któm po krótkich dochi 
dzeniach aresztowała owego właściciela fal- 
syfikatu, był nim Jan Łoza z Nawarji, zna- 
ny złodziej. Łozę policja uresztowało. 


Ze Lwowa donoszą: 

W restauracji Sary Barasowej, przy ul. 
Szpitalnej 34, zabawiuło się wczoraj weso- 
łe towarzystwo, złożone ze Stanisłuwa i 
Ludwiki Krzyżanowskich, zamieszkałych 
przy wl. Źródłanej 6, oraz jeszcze jakiegoś 
osobnika. 

Gdy przyszło do płacenia, 


Czy to ten Nowikow? 
Interwencja żydów z Rudy Pabjanickiej w Kielcach. 


Z Kiele donoszą: kiego stwierdzenia ponad wszelką wąt- 

Do gminy żydowskiej pliwość identyczności Nowikowa. W tym 
na ręce rabina nadszedł 
z Rudy Pabjanickiej, w któ: 
tejsi komunikują, że istotnie gen. Nowi 
kow mieszka w Rudzie na placu Wy 
gowym. betenci żądają od rabina kielec 


w Kielcach 
zbiorowy list | 
ym żydzi tam | specjalna komisja obywatelska, Żydzi 

zaprzysięgli gen. Nowikowi zemste i po 
n stwierdzeniu identyczności chcą go po- 
| ciągnąć do odpowiedz'alności sądowej, 


Król kasiarzy przed sądem. 


Proces o Włamanie do Banku Polskiego. 


Zeznania montera Banku Polskiego, 


WARSZAWA, 99 và i Wczorajszy Co do reperacji samej instalacji w Często- 
dzień rozpraw przeciw bandzie  Szpicbródki | chowie, która na Bożo Narodzenie uległa zep 
rozpoczęto od wyjaśnień oskarżonego Dąbrow | sucin, oskarżony wyjaśnia, iż wyjechawszy z 
skiego, montera Banku Polsklego, oskarżonego| Warszawy przed willą Bożego Narodzenia 


cii alarmowej oraz 
samego systemu 
w celu dokonania 


m rozmyślne zepsucie in: 
dostarczenie bandzie tego 
aparatów sygnalizacyjnych 


miał wszystkiego dwie godziny 
konanie sprawdzenia, to też ins 
rował tylka prowłzorycznie, 


u na do 
cię zrepe- 


rad niemi studjów, zmierzających do przeró- Z dowodów rzeczowych sąd poleca wyjąć 
bek, znajdująca się tam centralcę syznalizacyjuą. 
Wyjaśnienia te nic nowego do sprawy niej jest to szątka podobna z wyglądu do aparatu 
wqoszą. Dabrowski -mlody „człowiek, o radiońego. nA 
powierzchowności, sposobie życia znamionują- Po otwarciu jej Dąbrowskt udziela szcze- 
aym pewne wyrobienie towarzyśkie, sprawia źółowych wyjaśnień, Jaki znalazł dełeki, jak 


naogół dobre wrażenie. 

Opowiada o tem, jak Weiss jako rzekomy 
dasióski przedstawił mu się w Sosnowcu za 
prozesa Związku Ziemian i nawiązał z nim kon 
tekt w sprawie zamówienia na seryjne apara 
ty radjowe dla okolicznego ziemiaństwa. 

Nvstępne J ki trafil do Dabrowskiego 
w Warszawie i tlumaczy! mu, że potrzet 
instałach alarmowej dla kasy 
która ma w majątku, 

Dąbrowski chętnie zajął się  wyszukanlem 
czegoś odpowiedniego | pośredniczył w naby- 
chi Instalacji od inż, Malicki 

Gotowość do tej tranzakcjł tłumaczy w spo 
sób prosty: — Inż. Mallcki obiecywał mu pro 
wizję od klientów, Oskarż miał powodu 

podejrzewać Welssa, gdyż pi mtacja jego 
sposńb bycia, wywoływały wrażenie wręcz 
wimwjące 


go reperówał, 

Twierdzi przytem, że w innym 
tv zostawił, a w inayim znajdują się 
nie. Czemu tak jest, nie umie wytłumaczyć Po 
wołuje słę w każdym razie na fakt. że centrela 
była swego czasu zdjęta į leżała gdzieś na 
strychu, 

e Po polu 
ozniotrwałej | tralkę i ma 


biegli poddali oględzinom cenm- 
wydać w tej sprawie orzeczenie 


Wisielec na sośnie, 


szym około godziny 8 rano w miejskim 
lesie -zgierskim znaleziono w szace na so- 
śnie zwioki mężczyzny. Przechodnie, k 
rzy dokonali ponurego odkrycia, odcieli 
w sielca i przystapli do ratowania go. 
W/szelka pomoc jednak okazała się zbed 
na. Desperat już nie żył. 

Somobójca okazał sie 45-letni Wla- 
dysław Jabłoński, robotnik. za'weszkały 
|w Zgierzu, przy ulicy Średniej 20. 

Zwłoki w'sielca zabezpieczyła policja 
do czasu przeprowadzenia ogledzin ko- 
misji sadowo-lekarskiej. 


Djablik drukarski. 


We wczoraj 
sie Szpichródki z powodu przeocz 
trampain opuszczono początek i wła 
omyłkowo opis tragedji miłosnej w Warsz 
za co Szan. Czytelników przepra 


zem sprawozdaniu o proce 


Gensacja w Łodzi ro 3.95 zegarki kieszonkowe w firmie 


„CHRONOMETRE” 


otrzymujesz tylko w naszej fabryce x wiecznym 
ICES ORECZE 


sklem z 5-sio letnią dwarascią, Zegarek kiesz. 
nikl. 3.95 isnt, 495, zegarek kless. za nłota fr. dubte 
5.95 fant. 695, zegerek xa iwez. cylerhlatem 5.97 
fant 795, zegarek kryly x 3- 
fent. 14,95 zegarki na rękę m 
fant. 10.95, budziki stołowe od zl 


zł. 1— ora zegarki le>. qat po censos 'abryse 
nych. _ Reverac'e zerarków na miajezu, 
Oddział, 


Konstruktor - Ortopedysta 


wqkonywa wszelki» praec, wchodzące w zakres ortopedji 
sstuczne ręce, nogi, sosraty ortop., wszelki ch systemów 
gorsety ma skrzyw'- ` kręgosłupa, wkułdy ortopedyczna 
na płaską stopę | ak 1) x kompozysji aluminjowej i 
masy, A-araty wiu u go wynalazku ma krótsza nogi, 
stępujące obuw'e na korku, (Można sa nie widać 
normalne pantofelki). Pasy rupturowe | brzuszne ft 


Pracownia ortopedyczna 


= dalazia 


Piotrkowska 114 w podwórzu. 


Przyjmuje od'9 — 12 i 3 — 7, a w soboty da 3 po poł. 
Solidaym i odpowiedzialnym udziela się kredytu. 
Specjalny dział cbuwla ortopedycznego. 


o Karola, 


Oferty sub. 


celu miałaby wyjechać z Kiele do Łodzi | 


EEE 


„£ CH w 


Zdarzenia i wypadki 
ubiegłej doby. 

(—) Hiter wygłosił w Monachjum aro 
ganckie przemówienie, w którem w niebywu 
ły sposób atakuje prezydenta Hindenburga. 

(—) Hiszpauja zniosła karę Śmierci. 

(—) Francja odpowiedziała na notę nie 
miecką, odrzucając postulat uzbrojeniu i 
Niemcy w tej sprawie do Ligi Na 


(—) Juponja postanowiła według wiado 
kie nadeszły do Paryża, ogłosić na 

mandżursko - chińskich między 
ielkie cesarstwo. 
flikt boliwijsko - paragwajski 


| ziemiach 
Morzem Żółtem a Syberją 

Gar) 
zaostrzył się. 

(-) Strajk gómików w Belgji został za 
kończony. 

(—) Sutjk w zagłębia naftowem trwa 
nadal i nia przebieg spokojny. 

(—) Wczoraj po południu w kopalni 
Reichshofeńn w Tunowie należącej do spółki 
ake, Giesche, wskutek wstrząsu ziemi zawa 
Tiła się na głębokości 450 metrów t. zw. po 
dzielnia, zasypując czterech robotników, 
których dotychczas nie wydobyto. Paanje 
przekornie, że zasypanych górników uda 
się wydobyć jutro około południa. 

(—) Por. Żwirko wraz z konstruktorem 
samolotu inż. Wigurą przybyli na samolo 
cie RWD 6 o godz. 16 do Wilna. Wilno zgo 
towuło Żwirce wspaninłe przyjęcie. Lotnika 
wprost z aparatu porwano na ramiona. 
Owacjom nie było końca. 

(—) B. minister skarbu Jan Piłsudski 
został mianowany wiceprezesem Bunku Pol 
skiego na opróżnione miejsce po p. F. Mły 
ntarskim. 

(—) Nowa droga długości 11 klm., połą 

czy Gdynię z Pomorzem z pominięciem te- 
renu w. m. Gdańska. 
Jone jaż zostało, że droca ta prowa 
dzić będzie przez Mały Kack, Wielki Kuck 
i Chwaszczyno. Obecnie wykańczany jest 
szczegółowy projekt, w najbliższym 744 cza 
sie rozpoczęte zostaną roboty na trasie. Na 
razie zbudowana zostanie szom zwykła, któ 
ra następnie zamieniona będzie na nt 
wierzchnię trwałą. 

(—) Z powodu ciężkiego stanu zdrowia 
inżynier Skrzywan, naczelnik wydziału ku 
nalizacji został przeniesiony w stan 
czynku. 

(—) U zbiegu nlicy Nurutowicza i Piotr 
kowskiej nastąpiło zderzenie r-łnochodu 
ciężarowego z Wąbrzeźna na Pomorzu z 
tramwajem Nr. 2. Przód trumwaju i samo 
chodu ułegły zniszeżeniu. Szofera Ceder 
skiego aresztowano. 

(2) Sm okrężówył * skazał; Zó-lotniego 
Edwarda Wojte' rka za fałszowanie jedno- 
złotówck na 5 lat więzienia, jego żonę 32- 
letnią Genowofg ma rok więzieniu z zawie 


spo- 


szeniem kary. 
(—) Magistrat łódki uchwalił wys 
przeciwko wiecprezydentowi dr. Wie 


pić 


kie 


mu na drogę sądową za obrazę magist 
EEEIEE ERISEDI A 
W DNIU 29 sierpnia zaginęł mi portfel zawiera 
jacy dowody osobiste aa nazwisko W. Gus bilery 
2 koni orsz weksle 1 na 220 sł. ak eptan Józef 
kowski I 2 tegoż akcepiaria na 150 zł. 


Grzesze 


in blanco 3 protestowany Józefa Wajszezyka któ 
ry unieważnia. 


Proszę znalaz 6 zwrot mkowych za wynagro 


d z: ” t "| niem. 
Zgierz, 9 września. W dniu dzisej-' "eniem. 


PERSZRE Gertruda, ul. Napiórkowskie- 


no 14. zgubila legitymację  zapomogową 
wyd. w Łodzi. 


Doktór 


I. NADEL 


alkuszer - ginekolog 
40dz. przyjęć od 3—5 i od 7—8 wiecz. 
'omorska 7. tei. 127-84 


PORADNIA 


WENEROLOGICZNA 


Lekarzy:specjalistów 
ZAWADZKA 1 


czynna od 8 rano do 9 wieczór, od 
11—12i 2—3 przyjmuje kobieta leksrr 


w niedziele iwięla od 9—2 pp. 
Leczenie chorób 
WENERYCZNYCH i SKORNYCH 


PORADA 3 zi. 


2 pukojów z s 
pokojem i wszelkiemi wygodami w okol J 
atychmiast L. S," | spożywczo koloujalnezo. Gsrncarek Śląski 16, 


Wynajdywanie wody 


a nie znyleźć wod 
4 A dobra wo 


a, r 


LU STUDNIĘ AR TEXTE pa 


z! a 
to zdrowie 
ndnio niech zwróci się przedtem o poradę 


ù 3 Komorowskiego tit, Hotton 2 


WYNAJDYWANIE ŹRÓDEŁ METODĄ ELEKTRO-CHOMICZNĄ. 


Studnie o wielkiej ilości wody I! 
Nlesbędna dla każdego racjoozlaege gospodaralwa! 


Zasilan'e ttawów wodą — ważne dla p, p. młynarzy, 


się agentów do sprzedaży: urtykułu 


Kr, 740 


Sytuacja strajkowa w Łodz 


nie uległa wielkim zmianom. 


Łódź, dn. o. 9. Sytuacje w fa- 
brykach, które unieruchomione zo- 
staty przez zatarg na tle obniżki 
płac robotnikom o 15 procent — nie 
uległa zmianie. 

Jedynie w Zakładach  Allarta i 
Rousseau uruchomiony został tak 
zw. warsztat ruchu, co wróży rych- 
ły powrót do pracy robotników. 
Wczoraj po wypłacie * 

podwórze fabryczne opustoszało 
i robotnicy zapowiedzieli swój po” 
wrót w poniedziałek. 

W fabrvce Dessurmonta et Mot- 
te robotnicy w dalszym ciągu prze- 
bywaja w murach fabrycznych. Za- 
rzad fabryki zastrzegł sie, że dopó- 

ie opuszczą dziedzińca — nie 


ki nie 
Zwłoki 


Ozorków 9 września. Wczoraj po 
południu robotnicy sezonow” zajęci regulo 
waniem ulicy Mieszkowskiei w Ozorko- 
wie, przekopując ściek uliczny natknęli 
sę 

na zwłoki dziecka 


tego rozkładu. 


Radomsko, 9 września. W dniu 
wczorajszym, w godzinach popołudnio- 
wych w lasach maluszyńskich, w po- 
wiecie radomszczańskim, został napad- 
nięty przez trzech kłusowników gajo- 
wy tychże lasów Zygmunt Wojtaszew- 
ski. Kłusownicy pobili gajowego 


bójka pomiędzy lokatorami. W wyniku 
bójki została dotkliwie poturbowana nie- 
jaka Teresa BieniaRZCZYKOWA: Kobietę 
przewieziono do szpitala, gdzie 

w dniu wczorajszym zmaria, 
na skutek odniesionych w bójce obrażeń 


Smutny koniec 


Łódź, 9 września. WW, dniu. dzisiej- 
szy m, okolo godziny 6 rano w mieszka- 
niu własnem przy ulicy Ogrodowej 20 
powiesił się na haku od lampy 2T-let- 
ni Moszek Langewert, robotnik. 

Krok desperata zauważyła rodzina. 
która zdjęła wisielca z pętli, zawezwa- 
la lekarza pogotowia ratunkowego, 
który jednakże skonstatowali już tyl- 
ko zgon samobójcy. Przyczyny tragicz 
TIEDE TRICK EERE 


PIELGRZYMKA — WYCIECZKA 


z Łodzi do Wilna, 


W dniu 14.go września o godzinie 17 min. 
54 z dworca Łódź-Kaliska przez Warszawę wy 
rusza pielgrzymka — wycjeczka z miasta Ło 
dzi do Wilna. Pątnicy w dniu 15 września wez 
mą ud: w uroczystościach Matki Boskiej 
Bolesnej przed cudownym obrazem Matki 
Boskiej Ostrobramskiej. W dniu 16 b, m. zwie 
dzą starożytny zamek w Werkach oraz Kal- 
warję Wileńską. W dniu 17 b. m. starożytny 
klasztor w Trokach, a w dniu 18 zwiedzanie 
świątyń wileńskich oraz zabytków _ historycz- 
nych m. Wilna 

Noclegi dla uczestników wycieczki w cenie 
od 50 groszy na dobę zarezerwowano w hotelu 
wycieczkowym w Wilnie. 

Karty przejazdowe w obydwie strony w ce 
mie 34 (trzydzieści cztery) złotych nabywać 
należy do dnia 12 września (poniedziałek) 
włącznie w Dlecezjalnym Instytucie Akcji Ka- 
tolickiej w godzinach biurowych, ul, Ks. Sko- 


pod nawierzchnią ulicy. 


płci męskiej, będące już w stanie Ak 


Napad kiu 


na gajowego. 


Śmiertelny wynik bójki 


między lokatorami, Ą 

Ruda Pabjanicka, 9 września. Przed | cielesnych. Zwłoki Bieniaszczykowej 
dwoma dniami w domu przy ulicy Wiś- | poddane zostaną sekcji lekarskiej. 

niowej 1, w Rudzie Pabjanickiej wynikła O śmierci Bieniaszczykowej zawia: 


Kronika Pogotowia Ratunkowego, 


będzie z nimi końterował. 

Gorzej przedstawia się sprawa w ba: 
kładach Geyera. Tutaj zarząd tabiyki 
podał do wiadomości mbotnikom, że z 
powodu samowalnego op"iszczenia pitez 
nich pracy uważa umowę z nimi 

za zerwaną. 
W związku z tem dyrekcja fabryki mm 
zamiar od poniedziałku przyjmować m. 
wych robotników. 

Na terenie fabryki znajduje się ji 
niewielka garstka robotników. 

W Widzewskiej Manufakturze syli 
acja bez zmiany. 

Dziś rano robotnicy Widzewa zw 
cili się do inspektora prney z prośba i 
przyjęcie delegacji. P. inspektor Wojt 
wicz delegację przyjmie a godz. 11 ram 


dziecka 


Wiadomość o tajemniczej zbrodi 
dziec obójstwa wstrząsnęła do głebi nies 
kańcami Ozorkowa 

Zwłoki dziecka przeniesione zostały 
do kostnicy miejskiej. 

Dochodzenie w kierunku  uiawnienii 
sprawców prowadzi miejscowa policją, 


sowmików 


do utraty przytomności, 
poczem zrabowali mu fuzję i torbę #8 
nabojami i zbiegli. | 
Rannego gajowego przewieziono 
do szpitala. Sprawców napadu posčus 
kuje policia. 


domiono policję, która w rezultacie pre 
wadzonego dochodzenia zatrzymała jedną 
osobę, podejrzaną o udział w bójce, zw 
kończonej śmiertelnym epilogiem. 
Dalsze dochodzenie prowadzi komendą 
policji państwowej na powiat łódzki. 


małpich figlów. 


nego kroku nieństalono, dotąd. , Zwłękł 
samobójcy zerowe policja, 
06 

O godzinie "6 i pół rano na odcinku | 
szosy Rzgów=Łódź został przejecha: 
ny przez samochód 25-letni Jan Jaros 
rolnik, zamieszkały we wsi  Gazomia 
gminy Bogusławice, powiatu piotr- 
kowskiego. 

Jaros odniósł okaleczenia głowy, 
rak i nóg. Ofiarę wypadku przewlezio- 
no na kurację do szpitalę 

. 


— ~ 


. . 
W Alejach I Maja spadł z drzewa 
10-letni Edward Kozłowski, syn, kole: 
jarza, zamieszkały przy ulicy Śródmieł 
skiej 142. 
„, Chłopiec odniósł poważne okalecze: 
nia głowy. Lekarz pogotowia po i 
dzieleniu pierwszej pomocy  przewióż 
Aate własnej nieostrożności do szpk 
tala: 


ZABAWA NA BUDOWĘ KOŚCIOŁA 
W STOKACH. 


Komitet budowy kośaloła w Stokach urzę | 
dza w młedziele 11 b. m, zabawę taneczną, 
łączoną z najrczmaltszemi atrakcjami, kt 
odbędzie się w znanym i pięknym parku tram 
wajarzy łódzkich w Sikawib przy szosie brat | 
zińskiej, 

Przygrywać będzże wielka orkiestra dęta 
Bufet obficie zaopatrzony, a wejście tylko 44 
groszy, Całkowity dochód przeznacza się m 


rupki Nr, la tel. 220—14 


KOMUNIKACJA 


Autobusy na powyższej linji 


Doktór. 


WOŁKOWYSK 


powrócił 


Cegielniana 4, 
telefon 216-90. 


Jpecjalista chorób skórnych 

znerycznych i moczopłciowyc 
Leczenie ląmpą kwarcową. . 
Przyjmuje od godz. 8—2 i 5—9, 
w niedziele i święla od g. 9—1. 


í HIROMANTKA A fizjognomistka 


, ostatnie wejście 


ŁÓDŹ-PIOTRKÓW 
odchodzą do Piotrkowa o każdej pełnej 
godzinie od 7-ej rano do 21 w wiecz. z ul, Wólczańskiej 232, przy 
Dworcu Południowym. Czas przyjazdu godz. 1.30 cena zł, 4-— 


dalszą rozbudowę Kościoła w Stokach. 


AUTOBUSOWA| 


NIE PREZERWATYWY | — 
lecz wyraźnię 
PREZERWATYWY „OLLA* 
winien Pan żądać, w. 


komo równie dobro, jal 
rzucać, 


Prawdziwe u 
jedynie x nazwą „OLLA ` 


Śladami Ameryki. 
Drapacz chmur w Warszawie. 


16-to piętrowy gmach na Placu Napoleona. 


Warszawa we wrześniu. 

Wpływ Ameryki na powojenną Europę 
dał się odczuć w wielu dziedzinach, stosun 
kowo zaś nujpóźniej w budownictwie. Tak 
charakterystyczna dla więsszych miast Sta- 
nów Zjednoczonych konstrukcja, jak dra 
pacz chmur, tylko powoli mogła sobie toro 
wać drogę w Europie z powodu 

braku odpowiednich warunków, 

powodujących tuk olbrzymi rozwój tej ga 
łęzi budownictwa za oceanem. Konserwa 
tymm, niezawsze uzasadnionh troska o ze- 
wnętrzny wygląd miast, w końcu obawa o 
nierentowność zbyt wysokich budynków 
wstrzymywały architektów i inżynierów 
europejskich od budowania drapaczy 
chmur. 

Stosunki te jednak powoli ulegają zmit 
nie. Coraz większa koncentracja życia w 
ośrodkach przemysłowych i handlowych, 
przy braku miejsca i wysokich cenach par 
cel, zmusza nts do stosowania metod ame 
rykańskich, których logiczną konsekwen 
cją jest właśnie budowa gmachów wyso- 
kich. Jak najlepiej wyzyskać każdy niele 
dwie cal kwadratowy powierzchni cennej 
parceli, jak nujburdziej zwiększyć tę po 
wierzchnaię, by przynosiła odpowiednie zy- 
ski — oto względy, które ddninują w obec 
nej technice budowlanej. 

Budowa tak wysokich gmachów wymaga 
zupełnie odmiennych metod i nieco odmien 
nych materjałów od stosowanych w zwy- 
czajnem budownictwie. Jesteśmy przyzwy 
czajeni do tego, że zwykły dom mieszktlny, 
choćby o 4-ch lub 5-ciu piętrach, buduje się 
w ten sposób, że muruje się ściany, które 
mają za zadanie dźwigać stropy i inae cię 
żary oraz ochraniać mas przed wpływami 
htmosferycznemi. Po wyprowudzeniu ścian 
kryje się budynek dachem i dom w stanie 
surowym jest gotowy. 

Tego rodzaju systdn byłby niemożliwy 
przy budowie wysokiego gmachu, gdyż mu 
ry musiałyby być zwłaszcza na niższych kon 
dygucjach bardzo grube i 

obciążałyby zbytnio fundamenty, 
co pomijając ogromne koszta mijałoby słę 
x oelem drapucza, t. j. jak najlepszego wy- 
korzystania cennego gruntu budowlanego; 
grube mury bowiem zajmowałyby znaczną 
część placu. W wysokich budynkach z re 
guły rolę dźwigania wszystkich ciężarów 
przeznacza się więc szkieletowi najczęściej 
stalowemu; szkieletowi składającemu się z 
kombinacji belek poziomych i ukośnych, 
ponoszących ciężary na słupy pionowe spo 
czywające na odpowiednio silnych fundu- 
mentach. Belki te i słupy dźwiynją stropy 
oraz ściany, które mogą być cienkie i wyko 
nane $ najrozmaitszych imaterjałów, przy- 
czem przy wyborze tych zwraca się w pierw 
szej linji uwagęna ich własności izolacyjne, 
nieznaczny ciężar i wreszcie niepalność, Bu 
dynki w ten sposób wykonane dochodzą w 
„Ameryce do znacznej wysokości. Najwyż. 
szy a nich obecnie „Empire State Bulding* 


JABEŁ 


Powieść 
amerykańska. 


| posiada 91 
mtr. 


Europejskie drapacze chmur są zna- 
cznie niższe. Najwyższym obecnie bu- 
dynkiem w Europie jest 

25-clo płętrowy gmach Związku 

Banków w Antwerpii, 
drugim 20-to piętrowy hotel Bel-Air 
Metropole w Lozannie. Trzecim co do 
wysokości w Europie, to 16-to piętro- 
wy gmach Tow. Ubezpieczeń Prze- 
zorność, budowany na pl. Napoleona w 
Warszawie, którego montaż szkieletu 
stalowego niedawno ukończono. Wzno- 
sząc się wysoko ponad morze zwy- 
kłych kamienic jest widocznym dowo- 
dem postępów nowej techniki budo- 
wlanej. Projekt architektoniczny gma- 
chu wykonał p. arch. Marcin Wejnfeld, 
obliczenia konstrukcyjne p. prof. dr. 
inż. Stefan Bryła, którzy jednocześnie 
sprawują nadzór nad tą ciekawą budo- 
wą: Elewacja główna gmachu, którego 
koszty mają wynieść 
ośm i pół miljona złotych 
zwrócona jest w stronę pl. Napoleona. 
Cały budynek posiada dziewiętnaście 
kondygnacyj, t.j. dwie pod poziomem 
ulicy, parter oraz szesnaście pięter. 
przyczem górne dziesieć pięter tworzą 
wieżę na zasadniczej bryle gmachu. 
W niższej części gmachu znajdować 
się będą w całym bloku biura. Powy- 
żej w 10-cio piętrowej wieży bedą 
6-cio pokojowe mieszkania, 


pięter i całkowitą wysokość 380 


juch Dolnych 
Szkoła opusz 
w 


We wszystkich miejscowości 
przeciwgazowe. Na zdjęciu: 
zorycznie na nos i usta namoczonemi 


ukrycia się w schronie przeciwgazowym. 


VIRGIL 
MARKHAM 


KUSI 


25 


STRESZCZENIE POCZĄTKU. 

Naczelnik więzienia w Franklinie otrzymal 
paczkę oryginalnych listów, pisanych przez mło- 
dą dziewczynę, podpisującą się pseudonimem 
Fat do starszego od nie] młodzieńca, którego 
nazwała Dubroskym. 

Gdy zainteresowanie listam! doszło do zeni- 
tu, otrzymał zaproszenie do bozatego od czasów 
szkolnych niewidzianego kolegi Aldricha, któ- 
ty mu polecił wyszukać autorkę listów 
skarb zakopany przez Dubrosklego. Naczel- 
nik więzienia przyjął misję | oblecał, że posta- 
ta się, aby go z posady wyrzucono. 

Po kilku awanturach w więzieniu przyjęto 
jego dymisję. Rozpoczął poszukiwania w No- 
wym Jorku. Uwagę jego zwrócił pasażer w kra 
dlastych spodniach, Wsiadł do taksówki | po- 
Jecha? za mim. 

W pogoni za nim ł jego bogdanką wślizgnął 
wę do zakonspirowanego lokalu przestępców, 

Spotkał tam poznanego już dawniej wśród 
przestępców groźnego bandytę Raffy Guka, 
który go znał pod pseudonimem Fultza. Guk 
poleci] mu śledzić niejakiego Masona, obiecu- 
jao wzamian pomóc mu w jego poszukiwa- 
wach. W śledzeniu Masona miała „Fultzowi 
pomagać kochanka Guka, 

Raffy Guk kazał Fultzowi wykraść. Masono- 
wt kompromitujące zdjęcie fotograficzne. 

» . «s 


Rozkład pokoi był tak prosty, że łat- 
wo się było orjentować nawet bez la- 
tarki, schody wysłane dywanami, tak 
że możnaby się obejść bez gumowych 
podeszew. Pomimo to z bijącem ser- 
cem poprowadziłem mego towarzysza 
do nokoju Masona modląc sie idjotycz- 


Przedruk wzbroniony. 


nie prawie wbrew woli, żeby czasem 


drzwi nie były zamknięte na klucz. 
W takim wypadku musielibyśmy 
uciec się do wytrycha, ale mogłoby 


to go obudzić i narobiłby alarmu na 
cały dom, nim zdążylibyśmy go uci- 
szyć. Gdyby nam się udało wkraść do 
pokoju nie budząc go, Póru zastosował 
by Środki bezpieczeństwa w postaci | 
narkotyku. 

Uiąłem za klamkę, która 
się miękko, ustępując razem z drzwia 
mi. O mało nie odetchnąłem głośno z 
całych płuc, z ogromnej ulgi, 

Okazało się. że łóżko było puste, 
nawet nierozebrane. 

— Anie mówiłem? — rzuciłem 
szeptem w ucho Peru. — Dobrze was 
poiniormowałem, że dziś go nie bę- 
dzie. Nie wróci. Nawet rolety nie są 
spuszczone. 

— Gdzie kasa? — mruknął. 

Poszedłem na palcach do okien i 
spuściłem dla wszelkiego bezpieczeń- 
stwa firanki, poczem  zapaliłem lampe 
stojącą w rogu pokoju. Obok za para- 
wanem był telefon, a dalej kalory 
fer, nad którym wisiał obraz, zasłania- 
jący kryjówkę z kasą. 

Weszliśmy obaj na kaloryfer 


l: obraz. Peru przyjrzał się małym 
drzwiczkom. 

— Psiakrew! — zaklął pod no- 
sem 

— Trzeba sforsować? 


— Tak. W tamtym pokoju? 
— Niema nikogo: 


Przygotowania wojenne Niemiec. 


M» 
obróciła | 1 


i zdję-| 


|po jednem ma każdym piętrze. 

Powierzchnia placu wynosi około 
1.800 mz. Powierzchnia użytkowa łącz- 
nie około 11.000 m* Kubatura budyn- 
u lacznie z podziemiami około 
26.000 m'. Obok klatek schodowych 
komunikację wewnątrz gmachu ułat- 
wiać będą sześć wind, z których 

dwie szybkobieżne. 

Obecnie w gmachu tym kończy się 
wypelnienie szkieletu stalowego cegla 
pustą. Roboty prowadzone były w nie- 
spotykanym u nas dotychczas tempie 


niezależnie od pogody i pory roku. Za- 
stanawiającem jest, że mimo szałejące- 
reg wysokich gma 
licznych 


ów, domów średnich oraz 
Ìolonji domków małych, 
wziesionych w Europie, jest 
wany systemem  żeldzno - szkieleto- 
wym. 

Dowodzł to, że technika, 
stale naprz obeimuie również w 
swoje posiadanie budownictwo, które | 
z rzemiosła, operującego kielnią, staje 
się przemysłem kierowanym  Świado- 
mą wolą architekta i konstruktora. 


Technika polska nie ustępuje w 
postępie europejskiej. Naturalny ten 
proces jest przytem prz szony 
przez kryzys / zwiększają: wysiłki 
techników ze względów na jednocze- 
sre wszechwładne wymogi ekonomicz- 
ności. 


krocząc 


ćwiczenia 
cza po alarmie Kusy z nałożonemi prowi- 
chemikaljach chusteczkami do nom, celem 


Niemiec urządzono przymusowe 


— Dobra. 

Wójął z wewnętrznej kieszeni sta- 
łowy łom z jednym końcem ostrym a 
drugim obłożonym gumą i krótki, cięż- 
ki młotek. Wetknąwszy ostrze w szpa- 
rę drzwiczek, zaczą! ud bcezgło- 
śnie młotkiem. 

Tymczasem ja myszkowałem po po 
koju. Poprzednim razem zdumiał mmieļ5 
brak jakichkolwiek zapisanych papie- 
rów, listów, czy dokumentów. Teraz 
znalazłem koło maszyny do pisania| 
dwa pakiety korespondencji.  Zanio- 
słem je skwapliwie do lampy. rozwią- 
żałem Sznurki i zakląłem. 

Papierzyska były absolutnie nie-| 
szkodliwe. Jeden pakiet obejmował pra| 
| wie wyłącznie korespondencję z Loui- 
sem Ginzbergiem na temat komplikacyj 
abowych. Drugi — zaproszenia doj 
lub do obojga Masonów i od-| 


erzać 


powiedzi na ich zaproszenia. 
Miękkie kucie młotka 
niosłem oczy. 
Peru stał 


ustało. Pod- 


nieruchomo,  nasłuchu- 


Z chać co? — zapytałem 
bezdźwięcznie. 
Skimął głową, zeszedł z kaloryferu. 
zgasił światło, odkręciwszy żarówkę, i 
pomknął cicho jak kot-ku zamkniętym 
drzwiom hallu- Zaświecił sobie latarką! 
dwa razy. Wiedziałem, że drugą ręką 
trzymał na kolbie rewolweru. 
Czekałem w ciemnościach, 
*owany na wszystko. 
zotowanv. | 
Peru otworzył  niedosłyszalnie 
drzwi i rzucił wgłąb hallu smugę świa- 
tła. Po chwili wrócił nie zachowując 


przygo- 
A raczej nieprzy- 


| móy 


zuchwałego 


wie Perret gło 


Szał entuzjazm 


u w Stambule. 


Królewskie powitanie pasz Universe". 


W dniu przyjazdu „Miss Turcji, ca-| 
ły Stambuł rzucił na chwiłę pracę, aby 
wę ad: swą królowę piękności — Kern- 
man Hanum, która jako pierwsza Tur- 
czynka stawała do konkursu i zdobyła 
najwyższą nagrodę, tytuł „królowej świa 
ta, „Miss Universe,,. 

Kerriman Hanum, wróciła z „Paryża, 
do ojczyzny, gdrie zgotowano jej iście 
królewskie przyjęcie. Samych kwiatów ij 
to ZEE a RYC najbardziej egzo- 
tycznych, zebrało się 

000 wiązanek. 
Na dworcu oczekiwali już na nią przed” 
stawiciele rządu, wojskowości i inne wy 
bitne osobistości miasta. 

Gdy przejeżdżała przez zapelnione. 
tłumażni ulice miasta, na każdym kroku 
spotykała się z żywiołowemi wybuchami. 
entuzjazmu, 

Fabryki stanęły. 
sklepy były pozamykane. Wszystko wy- 
legło na ulice, każdy chciał choć zďaleka 
rzucić okiem na samochód „Miss Uni- ' 


verse”, tonący wprost w powodz kwia- 
tów. 

By powstrzymać zbyt żywiolowe o- 
aki Z SE było postawić 
na nogi cał icję stolicy. 

Koi A odbedzie istny po- 
|chód triumfalny poprzez wszystkie imasta 
swej ojczyzny. Była obecna na balu, 
wydanym na jej cześć przez rzad, 
W Konstantynopolu już jest 
ulica jei imienia. 

a „prawdopodobnie, w każdem tureckiem 
| mieście znajdzie się niebawem taka uli- 
ca, 

W domach tureckich od szeregu tygo” 
| dni nie mówiono o niczem prócz konkursu 
piękności. Teraz napewno dlugo jeszcze 
będzie on tematem rozmów. 

Kerriman Hanum z oburzeniem od- 
| piera pogłoskę, jakoby zaręczyła się w 
Paryżu z zagranicznym milioner rem. Za 
pewnia, że jeżeli wyjdzie zamaż, wy* 
„branym jej będzie tylko Turek, 


zm 


Dochody z cudzej nędzy. 


Bezczelny wyzysk paryskiego restauratora, 


Właściciel pewnej kawiarni pa- 
ryskiej w bardzo pomysłowy spo- 
sób zapewnił sobie wielkie dochody, 
którę czerpie z nędzy bezrobotnych. 
Od pewnego czasu pojawiają się w 
pismach paryskich ogłoszenia, w 
których pos „przedstawi- 
„energi młodych lu 
, „biuralistów” i t. p. Wszystko 
bez wiadomości fachowych 

i bez kaucji, 
W ogłoszeniu podany jest adres ka 
wiarni, w którei można zasięgnąć 
bliższych informacyj. 

Wielu idzie na lep ogłoszenia i 
zjawia się w kawiarni, 

Ja w sprawie ogłoszenia — 
nieśmiało kandydat. 

— Proszę zaczekać chwilę, ten 
pan jeszcze nie przyszedł. 

Bezrobotny siada i czeka. Po 
chwili podchodzi do niego kelner: 
Co dla pana? 

Człowiek poszukujący posady 


mawia szklankę kawy albo piwa, 
Kosztuje to 
półtora do dwu franków, 

Przechodzi godzina, bezrobotny 
zgłodniał, ale nie śmie wyjść z ka- 
wiarni, bo a nuż przyjdzie ów pan 
od posad. Zamawia wiec jeszcze 
jedno piwo, czasem bułkę z szynką. 


Wkońcu pojawia się przyzwo- 
icie ubrany jegomość. na którego 
czeka już 50 a czasem i sto osób. 


Kandydaci przyjmowani są oddziel- 
nie w osobnym pokoju. Pracodawca 
pyta o imie. nazwisko o adres i in- 
ne szczegóły, potem dodaje niedba- 
le: 

— Napisze do pana w dniach nał 
bliższych. Zajęcie znajdzie sia na- 
pewno, prosze sie nie niepokoić. , 

Rozumie się samo "przez się, że 
nikt listu nie otrzymuje, 

A gospodarz kawłarni, którv tego 

dnia sprzedał pokaźna liczbe szkla: 
nek kawy i piwa. zaciera rece 


waha sie chwile, oblicza w myśli za 
wartość swej kieszeni. Wreszcie za- 


Zrobił doskonałv interes. 


Otworzyć w imieniu prawa! 


Podstęp krwawych bandytów. 


We. francuskiej __ miejscowości | 
Thonon dokonali nieznani sprawcy 
napadu _bandyckiego. 
eli nagle małżonko- 
ne pukanie do drzwi 
ich samotnego mieszkania. Obudze- 
ni tem ze snu, wyskoczyli z łóżek. 

— Otworzyć w imieniu prawa! 

Kiedy przerażeni Perretowi* nie 
chcieli otworzyć bandyci w liczbie 
około 6-ciu wvważyli drzwi i wpadli 
do wnętrza. Natychmiast zwięzali 
Perreta i jego żonę i 

grożąc im torturami 
żądali wydania ukrytych pieniędzy. 


W 


nocy usly 


nie i chcial, żebym mu pomógł wywa-| 
żyć je. Była to najcichsza metoda, przy 
której mogło się obejść jednym zqrzy 
tem. Nawet gdyby się kto obudził, to 
nie słysząc nic więcej, uspokoiłby się 
prawdopodobnie i usnął ponownie. 

Wyważyliśmy drzwiczki jednem 
szarpnięciem. Hałas był mniejszy, niż 
ię obawiałem. We wnęce stała mała 
zielona a z zaokrąglonemi rogami- 

Wyjęliśmy ją — nie była wmurowa- 
na w Ścianę i postawili na podłodze, | 
Byłą dosyć a i miała i zamek, 
kombinacię. 

— ŻZabierzemy z sobą? — zapyta- 
łem szeptem. Peru obejrzał zamknię- 
cie, parsknął i, jak mi się zdawało, 
stłumił pogardliwy chichot. 

— Co? — zapytałem. — Trudne? 

Uznał, że nawet nie warto odpowia 
dać, ale po chwili mruknął  żartobli- 
wie: 

— Dzieckoby otworzyło. 

1 miał rację. Zadałem sobie pyta- 
nie, dlaczego przy takiej prostej kom- 
binacji był taki trudny zamek. 

Peru otworzył drzwiczki i oczoni 
naszym ukazało się wnętrze, zapchane 
fotografiami. Częś wysypała się na 
dywan odrazu. Wszystkie niiaiy jedna- 


i 


ci 


kowe wymiary i były powiązane w 
paczki. Peru wygarnął resztę, Nie by- 
lo żadn dokumentów — nic — tyl- 


ko iotografje. 

Pomimo wielkiego podniecenia ogar 
nęło mnie zdziwienie. Bo jak to mo- 
ło być w pokoju była maszyna du 
ania i apasy czystego papieru, a 
i skrawka zapisanego maszynowo? 


Czyżby jej nie używano? 


fotogra powiedział że ja 
Zaczęliśmy szukać. 


Po mi 


poznamy: 


znaczą- 
zech _ Peru 
zaczął sapać jak miech kowalski, po 


ce zenia, po 


już takich ostrożności. Przykręcił ża- 
rówkę i wziął się znów do rohoty. 
Odetchwiąłem swobodniej. | 
Kończyłem właśnie ponowną rewl-| 
zję stolu. kt nie dała rezultatu, k 
cy Peru wezwał mnie gestem do s 


bie, Założył w drzwiczki dwie dźwig! Św 


dziesięciu kląć pod nosem, na czem 
„łat stoi. Siedzieliśmy obai w kucki 


Rafiy kazał nam poszukać jakiejśj 


Na szczeście Perrotowie mieli swoje 
pieniądze w kasie oszczędności, Ban- 
dyci kłuli swoje ofiary sztyletami, a 
nie uzyskawszy nie. zniknęli bez ślą 
du. Scena dręczenia Perrctów przea 
bandytów trwała trzy godziny. Za- 
wiadomiona o napadzie żandarmer= 
ja rozpoczeła natychmiast śledztwo 
i wpadła już na trop bandytów. 


Pantżętajcie o inwalidach 
wojennych. 


i plecy bolały nas od ciągłego pochy« 
lania się. Znów wymieniliśmy  spojrze: 
nie. Połowa fotografij była już przej 
rzana. 

— Co to ma znaczyć, u wszystkich 
diabłów ? — rzekłem. 

Peru odpowiedział słowami nie na* 
dającemi się do druk 

Wszystkie fotografje 
iy niemowlęta w  pieluszkach. lub bea, 
w wieku poniżej roku. emowięta 0- 
tojga płci. Niektóre fotozrafie-były w 
dziesięciu, stu egzemplarzach. Nie uie- 
gało poprostu wątpłiw: e resztą 
fotografij była taka sama. Nic tylko te 
| małpiątka, 

W głowie mi się burzyło żak w Kii 

ilu z piwem. Jeżeli Mason był szanta- 
żystą to w lżejszym stylu. 
Na Boga, Peru — zapytałem 
| zduszonym eptem. — Czy i Raffy 
jest wśród tej menażerji? Czy mamy 
go poznać? 

Lecz jemu nie było ,do żartów, 
| Chciał coś odwarknąć, kiedy zobączy” 
tem na jego twarzy drgnienie zdziwię: 
nia. Zerwał się z ziemi błyskawicze 
nym ruchem i skoczył za parawan, 

Powinienem był zgasić światło M 
urnąć pod łóżko, Ale straciłem głae 
ẹ i zostałem w miejscu jak glupi, Nie 
zdążyłem jeszcze usłyszeć kroków, 

gdy drzwi otworzyły się szybko i 
znalazłem się oko w oko z lufa mate 
go rewolweru. 

W progu stała hrabina Sieffert, pœ 
dobna w czamym negliżu do zakonnie 
cy, z głową w aureoli jeszcze nie spie 
szczonych, płomiennych włosów, 
Twarz jej nie była blada i nie zdra 
dzała najmniejszego podniecenia. 

— Ręce do góry — rozkazała spa 
kojnie szeptem. 

Pierwszy raz w życiu podniosłefn 
sztywno ręce do góry i posłuszny za% 
kowi danemn rewolwerem, , wstałete 
powoli z podłogi, 

(D. c. nk 


przedstawią 


ha 28 SfOlICJ. 


Życie Warszawy w kilku 
wierszach. 
Kroniki kryminalne Warszawy chlubią 
się còla plejadą  kombicntorów, którzy 
ją tramwaje, dworce kolejowe, ko- 
nunta, szosy oraz nabierają na 
carskie brylanty itd, Ostatnio notowano 
nowy wypadek podobnego nabrunia, Spry 
cierzem okazał się emerytowany policjant, 
który zaopatrzywszy się w zielony kwitar- 
jusz nakładał mandaty kame ma zakochane 
pary, grożąc im w razie odmowy represja 
mi za rzekomą obitzę moralności, Areszto 
wano go na gorącym uczynku I znaleziono 
pray nim uciułano w pomysłowy sposób 
kilkudziesiąt złotych. 


| 
| 


« e . 

i Teatr „Morskio Oko* pod dyrekcją An- 
drzeja Własta rozpoczyna 6-ty rok swego 
istnienia i otwiera sezon w połowie wrze- 
kinia. „Morskie Oko“ w dalszym ciągu kro 
czyć będzie po linji dotychczasowej, hołdu 
| jac popularnej, piosence, krótkim skecząn i 
| scenom baletowym w bogatych ramach ko- 
| stjumowo - dekoracyjnych. Zespół przedsta 
| win się interesująco: Mira Zimińska, Tola 
Mankiewiczówna, Stanisława  Karlińsku, 
Ela Antoszówna, Hanna Wrońska, Irena 
Skwierczyń: Zofja Dymszyna, Bożennt 
Alesso, Stanisław Gruszczyński, Igo Sym, 
Knzimierz Krukowski, Aleksander Żabczyń 
| ski, Czesław Śkonieczny, Jan Wojcieszko, 
| Edmund Minowicz. Dzin? dekoracyjny obię 
Ji artyści - malarze Tudeusz Gronowski i Jó 
zel Gale Choreografją kieruje Jan 
| Wojcieszko, skeczo reży Kazimierz 

Krukowski, kapelmistrzem jest Iwo Wesby, 
| tkompanfatorem — Leon Bornński. Dyr. 


seruje 


| Włast zapewnił sobie współpracę mujwybit 
| niejszych wntorów i kompozytorów z Koń- 
czyosm, Szer - Srenign, Tomem, Starskim, 


ystjanem, Warsem, Goldem, Pe 
+ Gordon i Białostockim na cze 


» 


a, należały do biskupa Wierz 
„ fundatora zakładu dobroczynne 
go w Górze Kalwarji. Z biegiem czasu na- 
zwę zmieniono, co szło po linji politycznej 
raborców, którzy starali się osłabić znacze 
nie pamiątek. Członk rodu Wierzbow 
skich wystąpiii do magistratu w sprawie 
przemianowanih ulicy Wierzbowej na ul. 


Wierzbowską. 
. 


wi 


Sekretar osobisty Ignacego Paderew- 
skiego, p. Syłwin Strakacz, bawiąc ostatecz 
nie w Warszawie, zawiadomił osobiście gen 
Sosnkowskie a komitetu wykonaw 
czego „Dn: nich w Polsce“, że 
F ki po wysłuchaniu specjal 
| mej delegacji, oceniając doniosłość działal 
ności komitetu przyjął godność członka ko 
| mitetu honorowego „Dni Szopenowskich' 
| i obiecał udzielić komitetowi całkowitego 

poparcia. 

ENIPE ZDANE" ZOO TKO RZY OED 
| 
| Woda gorzka „Freneiszka Józefa" — jest 
wypróbowanym środkiem przy  zaburze- 
| niach w trawieniu, bólu żołądka i zgadze. 


HENRYK BACHELIN. 


Narzeczony. 


— Bądź spokojna, kobieto! — mówił 
pan Duverger do żony — ze mną bę- 
dzie miał ten lowelas do czynienia! Ja 
sam z nim się rozprawię! Widziałaś go 
zatem znowu — jak powiadasz — wałę- 
sającego Się po naszej dzielnicy ? 

— Ależ nie ja przecie! — odparła 
pani Duverger wzruszając niecierpliwie 
ramiorami — tylko nasza Jeannette. Nie 

l kroku nie natykając się na 
je go przy metro udając się 
na zajęcie... Zastaje go tam również wra- 
cając wieczorem do domu, 

— Panienko! Niech panienka zechce 
mmie wysłuchać... — s$ jej za każ 
dym razem do uch 
|  Daremnie dziewczyna ucieka od 
go... Ni ża się tem. Nie daje za 
graną i chód jak cień za nią. G 
Temmnette, nie była  zaręczoną, Ło... 
| tecznie... nie mów .. Gdyż, prawdą a 
Bogiem powie szy, mało jest w 
kandydatów na mẹ- 
pden wart drugiego właściwie mó- 
Lecz skoro Jeannette jest zaręczo- 


| 


niego... 


nie- 


— ffa tak myślę — wtrącił Duverger 
| — dlatego teź zrobię z tem porządek. 


| » x a 


rozmawiali sie- 


|. Państwo Duverger 
aniu w mieszka- 


dząc przy drugiem Śniad 
miu swem  znajdujacem 
Aza Ternes, 

Duverger, jak zwykle — za wyjatkiem 
soboty dzięki tygodniowi angielskiemu 
| — nośpieszał z jedzeniem. 


Urzędnik banku śródmieścia, mtał pól- 
iadanje i 


KRATECZKI. 


kolizacji są niesłychanie skomplikowane £ 
trudne do rozsądzenia, 
zdania, że solidność łódzkiej kobiety jest 
rzeczą względną - Obecnie stwierd 
przykrością, iż omyliłem się, 
to rzecz stanowczo į calkow.cie pewna: 
tej solidności wogóle i bezwzględnie nie- 


a 

Jeśli chodzi o aprowizację ! alkoho- 
lizację, to przyznać muszę, iż w Polsce 
te rzeczy znajdują się na poziomie bi 
do wysokim, w każdym razie znacznie 
wyższym niż na zachodzie, gdzie n ema 
ani czystej wódki, ani też tanich i mą- 
drych zakąsek, 

Stosunek kobiety a zwłaszcza kobiecej 
solidnośc! do kwestji aprowizacji t alko- 
holizacji jest właśnie tem, co określiłem 
na wstępie dzisiejszego swego naukowe- 
go Ì poważnego a uczonego traktatu mia 
nem „kwetji niesłychanie trudnej i skom 
plikowanej”. Tak jest naprawde. Z. jed 
nej bowem strony kobieta o której już 
swego czasu na tem miejscu wspom nałem 
ustosunkowała się najpierw do tego zagad 
nienia bardzo rozsądnie * mile wykazując 
niepoślednie w tej ważkiej dziedzinie 
zdolności, z drugiej zaś, po kiótkm cza 
sie dowiodła, że jednak jest tylko kobietą, 
poto by trzeciego dnia znowu zaakcento- 
wać swe istotne i przemiłe walory . 


siaj jeszcze nie mogę się zdecydować czy 
poddać swój stosunek wobec kobiety grun 
townej rewizji, czy też pozostawić go bez 
zmiany, t. zn. uważać dalej kobietę za 
zło konieczne, bez którego nasze życ e by 
łoby dość nudne, jak bez papierosa, ko- 
kainy czy wódki, 

Ale jeśli jest miła jedna kobieta, to 
niema rzeczy straszniejszej, ponad kilka 
kobiet. Mój Boże! Gdybyśmy my meż- 
czyźni, cheil: tak plotkować o swych bliž 
nich, człowiek niemiałby czasu na nie in- 
nego ponad opowiadanie kto z kim dla- 
czego, kiedy i za ‘le. Koblety pod tym 
dem sa straszne. Jeśli kobieta, o któ 
t mowa, nie jest według zdania in 
obiet, starą głupia gesia, to albo 


O 
ZYWY Zegar. 
Wstrętne odkrycie zegarmistrza. 

Z Nukła donoszą: 

Pewien obywatel 2 ulicy Ogrodowej 
przyniósł do jednego z zegarmistrzów swój 
ścienny regulator do naprawy. 

Zegarmistrz chciał rtjpierw zegar zba- 
dać i podniósł tylna jego wieko, lecz na- 
tychmiast przymknął je zpowrotem, oś- 
wiadcztjąc właścicielowi, żeby bezzwłocznie 
zabrał zpowrotem swój chronometr i 

czem prędzej się z nim wynosił. 

Zaintrygowstay przerażoną 4 zegarmi+ 
strz, właści qe już na uli 
chciał się przekonać © przyczynie zwr 
nia mu zestira, otworzył go więc i... sam z 
przerażenia upuścił regulator na ziemię. 
A z otwartego zegara rozpoczęła się istna 
wędrówka olbrzymich karaluchów, długich 
szwabów i innego robactwa... 
Zajście to wywołało nielada 
sko, a robactwo niespotykanej 
rozleciało się na wszystkie strony. 
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zbiegowi- 
wielkości 


wiązkowe przesí 
gdyby wresz 
pie gdzie wysiad 
szcze dziesięciu 
swego locum. 
Jakże zazdrościł kolegom mieszkają- 
cym tuż przy stacji metro, tramwaju lub 
autobusu! 
O spożywaniu zaś południowego posił- 


w Ternes, ostatnim eta- 
ał Duverger nie miał je- 
minut blisko marszu do 


ku ra mieście, w jadłodajni, nie było 
mowy! Uważałby się — jak twierdził 
— za najni eśliwego z ludzi, gdy 


nie mógł „wpaść” na drugie śniadanie do 
domu. 

Taką już miał naturę i kwita: 

P ji był zresztą do pośpie- 
chu, s szu i torowania sobic 
drogi, łokciami w tłumie do tego stopni» 
że robił ło i w Sobotę nawet, kiedy roz- 
porządzał całem swem ponołudniem! 

M ox * 

— Czy wiesz -— odezwał się znów pe 
chwili milezenia. Kto to jest ten lowe- 
las? 

— Oczywiście. 
na, — mówiłam © 
łam go ami sły 
A Tea 
dał dalej 
Także nie, skoro nie 
é zZ nim ani raru, 
Jeannette 


chciała roz- 


stojna pamna, 
oktylografki v 
newnym dami handlowym w okoli 
Pastvlii Zbyt daleko, rzecz prosta, bw 
marta, jak ojciec wraca w południ 
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ię w dzielnicy | Gor. 


roboczy ^ 
rd swero oica 
. że wychodziła z domu a 
kyradranse przed nim. Kończyła praca 


Jeannette zaczwmała dzisń 
pół god 
ra maczy 


wcześniej 
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iej. czyli: wrecala przy- 
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nie 
uatre 


to jed 
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nić się dzięki 


Dlatego więc kwestja jest trudna * dzi} 


danie się w Villiers i] 


do | 


„eH 


Napad ma siolarza:. 


Niejasna sprawa. 
Kwestje solidności, aprowizacji i alko] zdradza swego męża z Każdym kto chce 


y i nie chce, albo jest flundra, albo wególe karnym Sadu O 
Byłem niedawno stoczyła się na 


dno moralnej przepaści. 


| Jedna kobieta niema dla drugiej kob ety w. 
1dzam z ani jedn*go dobrego słowa Jeśli już zacz |nisława Wołejszy: 
gdyż nie jest nie na jej temat zdanie dość przychyln e Pi 


się zaczynające, to napewno w 
| zdania umieszczone będzie 

| dełko. 

| — Iksowa jest bardzo miła i przystoj 
„na. Ma wprawdzie troche krzywe nogi, 
duży biust » zniszczoną cerę, ale pozatem 
est bardzo przystojna. Mówia, że jest za 
jaiska, za gruba, za stara i bardzo glupia, 
ale... 
| I tak daleji, Na ten temat może roz 
| wodzić się kilka godzin. 

| NAPAD. 

Dlatego tak długo pisałem o rzeczach 
| przykrych, jak kobieta, że trudne m: się 
| było wziąć do właściwej historii, która 
jest rzeczywiście nesłychanie  skompliko- 
wana. 
|. Aleksander Opoczyński z zawodu sto 

arz, zam. przy ulicy Cemnej 11 wracał 
| w nocy do domu z pracy. Gdy znajdował 
| się przy gu ulic Lutomierskier 1 Piw- 
nej podbiegł doń jakiś ik, który ude 
rzywszy Opoczyń: e doma- 
|gał się wydania pieniedzy na wódkę. O- 
poczyński stawiał opór, jednak napastni- 
| kowi udało sie zabrać 2 złote i zbiec. Po 


|szkodowany zwrócł się do policji. Tej 
samej nocy posterunkowy Jóźwiak zatrzy 
mał znanego policji awanturnika Wiady- 
slawa Ochlika, ul. Pawia 2, co do litóre- 
go istniały poszlaki, że właśnie ou doko 
nat napadu na stolarza „W czasie do- 
prowadzan a Ochlika do komisariatu, O- 
chlik ostro protestował į przy tem uderzył 
post. Jóźwiaka. 

Sąd Grodzki skazał Władysława 
Ochlika za opór władzy na 1 miesiąc are 
sztu, a napad na Opoczyńskiezo cze 
ka go nowa sprawa, o czem przy okazji 
napiszemy. Jerzy Krzecki 


RADJO-.KĄCIK. 


RASZYN, sobota. 

11.58. Sygnał czasu, 12,05. Program na 
dzicń bież, 1210. Przegląd prasy polskiej, 
kom. PIM, 1245—14,10, Muzyka z 
tonowych, 15,00. Komunikat gospo- 
15,10—15.30, Muzyka z płyt gramoto- 

30. Wiadomości wojsk, i strzelec- 
omówi red. J. 1. Targ, vi 
sko z Krakowa. 
styczny w wyk. ork. Dajos' Bela, 5 e 
mujnikat „dla żeglugi igrybaków, 16,40, „„Przes 
nych*-— omówi 
ki, 17,00—18,60. Koncert popu- 
yl naszej epoki“, wygl dr. 
18,20— 19,10. Muzyka lekka. 


kle 


p 
19,10, Rozmaitości. 19,30. Kom. Tow, Zachei 


„ Burdecki, 


Hi 
Dziennik Radjowy, 19,45. „l 
— wygl. p. J. Płatek, 19, 
dzień następny, 20.00—21.50. Muzy le 
20,50. „Na widnokręgu”, 21:05.. D. © koncertu, 
50. Dod. do Prasowego Dziewiika Radjowe« 


owll Koni w Polsce, 


19.35. Prasowy. 
leżące wlad. roln. 
Program no 


Kom. dla komunikacji  fotniczel 
Utwory Chopina w wyk. Leona 
Boruńskiego, 2240. Wiadomości sportowe, 


0—24,00. Muzyka taneczna. 


czonemu swemu, który — mówiąc nawia- 


sem — nie był nim właściwie. Ródzice 
Jeannette nie znali go wcale, lecz ufali 
swej ce jak ona jemu. 

— A zatem — zdecydował Duverger 
wstając od stołu — zrobimy tak: jutro 
rano wyjdziesz z domu z Jeannette je- 
dni 

— podchwyci- 
ła żo „zrobimy... ? 
ty mam wziąć się do 


g r ż, że 
tej porze nigdy z domu. 

Pani Duverger znaną była w dziel- 
nicy jako typ wzorowej i doskonałej 
ni. Jako taka nie dopuszczała 


nie wychedzę 


uverger — dać wa- 
niając słowo „miejsce* na słowo 


zenia łóżka bowiem 
spoczynek 
iny, każd, 
ł w planie dnia pani 
r swoje specjalne przeznaczenie. 
zapominała nizdy kupić w przed- 
wszystko, potrzebne jej naza. 
ię nigdy z niczem! 
w domu miała swój czas 


każda godz 
kwadra 


| dzień 
jutrz! 


a choćby 


nawet 
| domu we w: bie! 
| Pan Duvercer wiedział o tem aż nad- 
Odezwał się przeto głosem 


| 
| 
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Pożyczka na cudzą hipotekę, 


Szajka oszustów na ławie oskarżonych. 


Z Wilna donosza:.. 

Od paru dni przed wydziałem 

kręgowego toczy 

ie sprawa wielkiego kalibru. Na ła- 

ie oskarżonych zasiedli obok Sta- 

Jan  Siemiesz, 
Rokicka, Ro- 


otr Rokicki, Anna 


końcu tego) muald Bancerewicz i Jan_ Frąckie- 
trujące żą-, 


wicz. Bronią adwokaci: Łuczywek 
(Wołejsze), Jasiński _ (Bancerewi- 
cza), Pietrusewicz (Frąckiewicza), 
Czernichow , (Siemiesza) i Miller 
(Rokickiego). 

W końcu czerwca ub. roku do 
Dyrektora Komunalnej Kasy Osz- 
czędności w Wilnie zgłosił się Ro- 
myald Bancerewicz, przedstawiając 
się jako pośrednik i prosząc 

o pożyczkę 7.000 dolarów 
pod zastaw nieruchomości. Dyrek- 
tor KKO odpowiedział przychylnie. 
Po upływie kilku dni do Kom. Ka- 
sy Oszcz. wpłynęło podanie [ana 
Frąckiewicza z prośbą 0 pożyczkę 
7.500 dol, pod zastaw. nieruchomości 
przy ul. Zarzecznei Nr. 20. W lip” 
cu zgłosił się do KKO. Bancerawicz 
z osobnikiem, którego przedstawił 
jako Frącldewicza | tranzakcja na 
4.000. dol. została załatwiona. — 

We wrześniu 1921 r. zgłosił się 
(już autentyczny) Frąckiewicz i 0- 
wladczył iż znalazł wpisaną do 
swej ksiegi hipotecznej kaucję, 

a żadnei pożyczki nie zaciągnał. 

Wszczeto dochodzenie — okaza- 
fo się, że osobnik, który sie zgłaszał 
Bancerewiczem nie był to Frac- 


kiewicz, lecz Siemiesz. Sprawę skie 
rowano do sądu. Zamieszani są 
jeszcze Rokiccy, w związku z fałszo 
waniem podpisu na wekslach, 

37-miu świadków zeznaje już dru 
gi dzień. Zeznania są pogmatwane, 
nieraz sprzeczne. Oskarżeni do winv 
się nie przyznaja. Wrażenia, jakie 
można po obu pierwszych dniach 
procesu wynieść głównym winnym 
iest notoryczny aferzysta Wołej- 
szo; Romuald Bancerewicz, czter< 
dziestoletni mężczyzna, wysokiego 
wzrostu, z wyższem wykształce 
niem, 

niegdyś oficer bataljonu śmierci 

— jest człowiekiem o przeszłości ucz 
ciwei. Prawdopodobnie wszedł na 
pochvłą drogę. Siemiesz, to zręczny 
ptaszek, Pełne plastyki, obrazowe, 
naliyne jego zeznanie robiło wraże- 
nie dobrze zagranej roli. Frąckiewicz 
jest niewinnv. Został posadzony na 
ławie oskarżonych chyba w  nikłej 
nadziel, że jako od zamożnego czło- 
wieka da sie od niego coś uratować 
ze straconych przez KKÓ. dolarów. 
Piotr i Anna Rokiccv stoja na tym 
szczeblu kultury, na którym kładze 
nie cudzego nodpisu na wekslu nie 
odbiega wiele od wszystkich zawi+ 
kłanvch, a tajemniczych manipula- 
evi, które odbywają sie w biurach. 
Można bvłoby ich bronić pewnego 
rodzaju „brakiem rozeznania”. ' 

Proces budzi w Wilnie olbrzy” 
mie zalnteresowanie. 


— 


Glowa ludzka obok torv, 


Wstrząsające odkrycie kolejarzy. 


Z Mysłowic donoszą: 

Wczoraj kolejarze mysłowiccy 
spieszyli wczesnym rankiem do pra- 
cy. Nagle kilku z nich dokonało 
strasznego odkrycia. Na torze kole- 
jowym, naprzeciwko domu Peszla 
leżały zwłoki mężczyzny, a opodal 
nich — głowa, odcięta kołami pocią 
gu: Na miejsce przybyły władze 
śledcze. Stwierdzono, że są to zwło 
ki mężczyzny około 50-letniego. 
Śmierć musiała nastąpić przed godz. 
4-ta. $ 
Przy zwłokach nle znaleziono 
żadnych dokumentów osobistych, 
tylko list i rachunki, adresowane do 
Włodka Stanisława, 


kładu introligatorskiego w Mysło- 
wicach, przy. ulicy Modrzejowskiej 
2, od jakiegoś czasu zamieszkałego 
w Katowicach, przy ul, Marjackiej 
Nr. 25. O 3 

Dalsze dochodzenia wykazały, 
że są to zwłoki $. p. Włodka, lat 
33, który popełnił samobójstwo. Żo 
na jego, z którą od 2 miesięcy nie 
żył, zamieszkała na Słupnej pod My 
słowicami, zeznała, przyczyna 
rozpaczliwego kroku jej meża było 
piiaństwo i ciężkie położenie mater- 
jalne, w jakiem znalasł się wskutek 
zaniedbania zakładu. Zwłoki odsta- 
wiono do kostnicy szpitala miejskie- 


właściciela za- |g0. 


Fatalny strzał za zbiegiem. 


Kula zabiła przechodnia. 


Z Grudziądza donoszą: 
Jeden z gości, buwiący na dancingu w 


„| „Ogrodzie Pałacowym“ przy ul. Gen. Ha- 


lera, wszczął burdę, tak, że przywołano po- 
licję W czasie odprowadzenia awtnturnika 
zebrany na ulicy tłum wyrostków począł 
nacietuć na policjanta, z czego skorzystał 
ów awanturnik i zbiegł. Wówczas policjant 
strzelił za uciekającym, 


trafiając nie zbiega, 
lecz niejakiego Tomaszewskiego, lat 27, 
który znajdował się w, tłumie, Ciężko ran: 


nie o zwykłej dla siebie porze... 

— Za nic w świecie! — odparła ka: 
tegorycznie — Cóżby nam przyszło z tego 
zresztą? Powiedz mi proszę? 

— Coby nam przyszło z tego? — po- 
wtórzył — ależ dużo! Bardzo dużo! Zoba- 
czyłabyś go! Wiedziałabyś jak wygląda! 
Jakie wrażenie zrobiłby na tobie! 

— I co potem? Czy ja mam powie- 
dzieć mu, żeby zostawił naszą Jeannette 
w spokoju? Według mego zdania, ty, 
ojciec jej, powinieneś podjąć się tego. 

— Oczywście! Oczywiście! — przy- 
znał Duverger — wolałbym jednak żebyś 
zobaczyła go przed tem. Przypadkiem 
niby... Możesz mieć zawsze pretekst z ra- 
na do wyjścia z domu razem z Jeannette. 
Jakiś sprawimek o którym zapomniałaś, 
czy też coś w tym rodzaju. 

— Wykluczone! Wykluczone! — za- 
wołała pani Duverger — co też ty opo- 
wiadasz? Nie rozumiem! Rób co chcesz, 
mój kochany! Zajmiesz się tym lowe- 
lasem czy nie, wszystko mi jedno. Ale 
ja... nie wyjde z domu przed jedenasta 
mimt dzies'ęć. Teannette zresztą nie jest 
już dzieckiem. Niech sobie radzi sama! 

Pan Duverger nie odpowiedział. Każde 
z małżonków zostało mrzy swoiem zda- 


niu en jednak nie zakłóciło formalności. 
Pani Drwverx tylko pomyślała sobie w 
duchu, że maż iei naogół wykazywał 


więcej energji w Vowach niż w czynach. 
Owego dnia Jeannette wróciła późne] 
niż kiedykolwiek do domu. 
Rodzice jej zaczynali już niepokoić 
się gdy nadeszła wreszcie. 

TE się jednak bardziej Jeszcze 
zatrważywszy smutsk na twarzy córki. 
stało, Jeamiette? — spytała 
matka — zredukowal! cię. Jeśli to 


iesz eż dobrze, że nie zaz- 
nasz nigdy biedy z nan 

arzeczony porzucił mię... — szep- 
nęła panieska pochyla sko głowę — 


powiedział mi, że rodzicę jego sprzecie 


my T, zmarł w drodze do szpitala miej. 
skiego. 


Tragiczna próba kajaka. 


Z Brześcia donoszą: 

Podczas przejażdżki próbnej nowym 
kajakiem własnej konstrukcji utonął w 
Drwęcy w Lubiczu pod Toruniem tuż przy 
śluzie inżynier Jędrzejewicz z Lubicza. Ka- 
jak wywrócił się i inż. Jędrzejewicz znikł 
pod wodą. Natychmiastowa poszukiwania 
nie dały wyniku. 


Z EC nn 


wiając się jego małżeństwu ze mną. 

— Powiedz nam, drogie dziecko, czy 
kochasz go bardzo? — indagowała dalej 
pani Duverger. 

— Chyba że niel.. Przyzwyczaiłam 
się raczej do niego... 

— Więc?... Poco martwisz się w takim 
razie? 4 

— Nie martwię się właściwie — odpar 
ła Jeannette — tylko przykro mit... Bo 
wiem że liczyliście oboje, na to iż wyjdę 
zamąż niebawem! 

— Córko moja — podchwycił Duver. 
ger — mylisz się! Przeciwnie! Gdybyś œ 
puściła nas, mielibyśmy wielką i nieza- 
stąpioną pustkę w domu. Ze względu na 
ciebie tylko cieszyliśmy się! Masz osiem. 
naście lat dopiero! Daleko ci do staropa- 
nieństwa jeszcze! 

Zasiedli do obiadu. Jeannette wypogo- 
dziła się prędko odzyskując zwykły sobie 
dobry humor. 

Wyśmiewała się nawef tr. z mb- 
dego człowieka” który przestał już być 
Jej narzeczonym. 

— Ale, ale! Jeanette! — odezwał sią 
Duverger znienacka — mówiliśmy w po- 
łudnie o tym drugim młodym człowieku 
(Duverger nie przezwał go „lowelasem” 
teraz), o którym wspominałaś coś nie 
coś matce. Kto to jest? 

— Nie wiem — odparła panienka ru- 
mieniąc się lekko — ale ten podoba mi 
się więcej od tamtego. Uważając się 
jednak za narzeczoną nie chciałam cos 
fać mego słowa. t 

Na tem rozmowa urwała się. Zarów. 
no pan Duverger bowiem jak į jego Żoną 
wstrzymali słę od udzielania jakichkol- 
wiek rad córce i najszczęśliwszą z trójki 
była pani Duverger z pewnością na myśl, 
że nie grozi jej perspektywa wyjścia 4 
domu przed jedenasta minut dziesięć — 
porą o której sąsiedzi słyszeli nieodmiete 
nie kroki jej na schodach. 


' Tłum, J, 8 
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Triumfalny powrót olimpijczyków. 


Entuzjastyczne przyjęcie zwycięzców. 


GDYNIA, 9. 9. — Wczoraj o godz. 8 
min. 45 rano zawinął do portu gdyńskiego 
parowiec „Pułaski”, wiozący na swym po- 
kładzie polską ekspedycję olimpijską, wra 
czjącą do kraju. 

Na molo Panta Rei już o godz. 7 rano 
zebrał się olbrzymi tłum publiczności, — 
Rzuca się w kj grupa mundurów woj- 
skowych, w której stoją przedstawiciele 
władz poństwowych, portowych i miasta. 

Zauważyliśmy między nimi dyrektora 
Państwowego Urzędu Wychowania Fizy- 
cznego płk, Kilińskiego, przewodniczącego 
Polskiego Komitetu Olimpijskiego płk. 
ak kpt. Misińskiego, płk. Bałabana 
itd, 

O godzinie 8.10 „Pułaski” przekror 
granicę zatoki Puckiej, Wszyscy olimpi;- 
czycy od wczesnego ranka czuwali przy 
burtach statku, wypatrując za pomocą lor 
netek znanej sylwetki Gdyni. 

W zatoce ruch statków olbrzymi. 

Pierwszy powitał ekspedycję torpedo- 
wiec „Wicher“, który pełna parą udawał 
się na morskie manewry. Przejeżdżający 
obok „Pułaskiego* marynarze torpedowca 
entuzjastycznie nowitali wyległych na po- 
kład olimpijczyków. 

Po dłuższem manewrowaniu w porcie 
„Pułaski“ przybił do molo. Zgromadzone 
thrmy nieustannemi entuzjastycznemi o- 
krzykami witały olimpijczyków. 

W chwili wysiadania na molo orkiestra 
odegrała „Jeszcze Polska nie zginęła”... 
Powitanie było rozczulające. Zwycięzcy 0. 
limpifscy dostali sie najpierw w ramiona 
krewnych i znajomych. 

Entuzjazm był tak powszechny, że rzu 
cali im się na szyję ludzie zupełnie niezna- 
Jomi, obcy, dziękując im za wspaniałe suk 
cesy i rozsławienie imienia sportu polskie. 


x 


go. 

Do drużyny przemówił płk. Glabisz, 
dziękując zespołowi za osiągnięte wyniki 
w imieniu władz państwowych, Krótkiem 
żołnierskiem przemówieniem odpowiedzia! 
na to kierownik ekspedycji kpt. Baran, 
wskazując na trudności, które należało 
zwalczyć w czasie podróży i w czasie nie- 
zwykle uciążliwego tournee propagando- 
wego po Ameryce, 


Po powitaniu na molo zebrana publicz- 
ność uformowała |, na czele które- 
go postępowała przy dźwiękach marszów 
orkiestry Kolejowego P. W. drużyna olim 
pijska. 

Pochód skierował się w stronę dworca 
kolejowego, gdzie olimpijczycy spożyli 
pierwsze od wielu dni śniadanie na lądzie. 


OWACJE W GDAŃSKU, 

GDAŃSK, 99 | ma” W czwartek po polu- 
dniu przejechał przez Qidańsk pociąg POŚIEGSE 
ny, wiozący olimpijczyków. Przed przyjazdem 
na dworcu zebrało się kilkaset osób z pośród 
Polaków gdańskich, aby powitać zespół polski 
Powitanie przybrało charakter spontanicznej 
manifestacji. 


„RUuo* 


W Wiedniu’ w dniach 11—15 b, m. obrado- 
wać będzie kongres Międzynarodowej Fede- 
racë Kobiecej, na którym Polska reprezen- 
towańa będzie przez mjr. Sterbę. Na kongre- 
sie tym dokonane zostaną wybory uzupełutają- 
ce ustalony ostatecznie program IV igrzysk 
kobiecych w roku 1934 w Londynie, wreszcie 
iozpatrzone będą zmiany statutowe I nowe 
rekordy, Na kongresie tym mir. Sterba ma za- 
proponować urządzenie posiedzenia doroczne- 
zo federacji w roku 1933 w Polsce. 

Na kongreste przedstawione będą następu- 
jace rekordy do zatwierdzenia: 100 mtr. — 
Schurman (Holandja) 1 Wałasiewiczówna (Poi- 
ska) po 119; 200 mtr. — Walasiewśczówna 
24.1; 4 na 100 m. — USA 47; 4 na 200 mtr, — 
SC Brandenburg 1:45,8; 3 na 800 mtr. — WAP 
(Włedeń) 7:47,4; 80 m. płotki — Ditrichson (U. 
S. A) 117 1 Shaler (USA) 116; skok wwyż 


POWITANIE W STOLICY. 

WARSZAWA, 99 tý O godz, 20.25 po 
wróciła do Warszawy polska drużyna Olimpij 
ska. Na godzinę przed przyjazdem pociągu z 
Gdyni, tłumy publiczności zwartym kordonem 
otoczyły dworzec, W salonach recepcyjnych 
oczekiwali przedstawiciele M.S.Z, przedstawi 
ciele sportowych organtzacyj £ prezesem zwią 
zku polskich związków sportowych, płk. Ulrl 
chem na czele oraz przedstawiciel PUWF, i 
przedstawiciele związków sportowych. Na uli- 
cach ustawiły się reprezentacje klubów sporto 
wych ze sztandarami Tłumy publiczności wy- 
pełniły szczelnie perony, O godz, 20,25 wie- 
chal na dworzec pociąg wiozący  olimpijczy- 
ków „W tym momencie wybuchły entuzjasty 
czne niemilknące okrzyki. Członków drużyny 
pochwycono na ramiona | wniesiono do ocze 
kujących autokarów. Następnie z przed dwor 
ca ruszyl korowód samochodów, motocykli I 
rowerów poprzedzany przez autokar wiozący 
polską drużynę olimpijską, Na całej trasie tłu 
my publiczności zebrane na chodnikach witały 
drużynę olimpijską okrzykami i kwlatami Po 
przedefilowaniu ulicami Marszałkowską, Kró- 
lewską, Placem Piłsudskiego, ul. Ossolińskich. 
Krakowskiem Przedmieściu i Nowym Śwła- 
tem, drużyna olimpijska udała się do lokalu 
WTW, gdzie nastąpiło wręczenie uczestnikom 
dqużyny olimpijskiej pamiątkowych żetonów 
otrzymanych od PUWP, | PW, oraz Związku 


Polskich Związków Sportowych ł Polskiego 
Komitetu Ollmpilskiego. Następnie członkowie 
drużyny olimpijskiej byll podejmowani her- 
batą. 


Może Wajsówna uratuje... 
Przed trójmeczem Kraków — $iąsk — Łódź. 


Drugi jaś w bieżącym sezonie trójmecz 
lekkoatletyczny  KrakówaśŚląsk-Łódź odbędzie 
mię 18 bm. w Krakowie. Reprezentacja okręgu 
nie została jeszcze ustalona, wyznaczenie na- 
stąpi na początku przyszłego tygodnia. Ze 
względów oszczędnościowych ŁOZLA postano- 
wit wystawić reprezentację Jaknajmniejszą, 
tak by ci sami zawodnicy mogli startować w 
paru konkurencjach (np. Bobiński w skoku 
wdal i oszczepie, Janowska w dysku, kuli, sko 
kach i t d) W konkurencjach kobiecych 
Łódź przypuszczalnie rajmie, tak jak i wpo- 
przednim trójmeczu w ogólnej klasyfikacji 
pierwsze miejsce, przed Śląskiem | Krakowem; 


tycznych obliczeń wyprzedzi nas Śląsk i Kra- 
ków. Trójmecz wzbudza w Krakowie wielkie 
zainteresowanie, przedewszystkiem ze wzglę- 
du na prawdopodobny start Wsjsówny po po- 
wrocie z Olimpiady. 

OTOA LECI ZIIP U UKIE ICY ECU 


Rejestracja rocznika 1914. 


Jutro w sobotę, dnia 10 b. m. zgłosić się 
winni do reńestracji mężczyźni rocznika 1914. 
zamieszkali na terenie 3 komis, p. p. o nazw 
kach na htery H, Ch, I. J, K, oraz zamieszkali 
ma terenie 8 komisariatu p. p. o nazwiskach na 


gorzej się przedstawia natomiast sprawa w | litery T, U, W, Z, Ż. 


konkurencjach męskich gdzie według teore- 


W sobotą i niedzielę (10 i 11 bm.) odbędą 
się na boisku Skry w Warszawie lekkoatletycz 
ne robotnicze mistrzostwa Polski przy udzia- 
le drużyn robotniczych z całego kraju. Okręg 
łódzki będą reprezentować lekkoatletyci Wi- 
dzewa i Turu x Łodzi oraz Skry z Piotrkowa 
i Turu z Tomaszowa. Ze znanych zawodniczek 
1 zawodników łódzkich wyjeżdżają: Domaga“ 
lanka Stanisława i Helena Majewska, Żuraw- 


(—) W związku z podaną przez nas wia 
domością o wielkich zawodach bokserskich 
które miał zorganizować w nadchodzącą so 
botę na boisku Helenowa „Union - Tou- 
ring", nh których miały się odbyć walki eli 
minacyjne Wystrach—Wurm i Konarzew- 
ski—Wocka, dowiadujemy się, że ponie 
waż nie nadeszło z PZB piśmienne potwier 
dzenie przeprowadzenia powyższych elimi- 
nacyj „Union - Touring" zrezygnował z 
imprezy i zawody odwołał. 

(—) Zarząd ŁOZB opitucował na swem 
ostatniem posiedzeniu dalsze szczegóły 
pierwszego meczu międzypaństwowego bok 
serskiego w Łodzi w dniu 9 październiku 
między Polską a Austrją. Mecz powyższy 
zaszczycą swą obecnością przedstawiciele 
władz, konsul austrjacki w Pol:ce itd., przy 
czem zostaną odegrane hymny narodowe 
austrheki i polski. Spotkanie odbędzie 
WOZEK ROZOWE 


Zjazd 1ego pułku 
Strzelców Wielkopolskich, 
1. Pułk Strzeloów. Wielkopolskich. To- 
warzystwo ©. żołn. 1 p. Strzele. Wielkop. 
zwołuje wespół z dowództwem 55 Poza. 


p. p. z okazji 10-lecia swego istnienia zjuzd 
wszystkich b. kolegów pułkowych do Pozna 


nia mu dzień 18-go września b. r. Przyrzekli 
swój przyjazd pierwsi d-cy pułku p. p.: 
gen. D. Konarzewski i pułk. G. Paszkiewicz, 
oraz setki kolegów, tak z służby czynnej jak 
i rezerwy. 

Zgłoszenia skierowuć prosimy pod adre 
sem sekret. towarzystwa: W. Treumann, Po 
znań, ul. Stromti 6. 


Lekkoatletyczny bój. 


o sztandar robotniczy. 
Skład reprezentacji okręgu łódzkiego. 


Sport w kilku słowach. 


Zapraszamy do Polski w 1988 r. Ą š 
Kongres Kobiecej Federacji Sportowej w Wiedniu. 


— Shiley (USA) 167; dysk — Wajsówna (Pol- | 
ska) 4243; oszczep — Braumiller (Niemcy) 
44,64. Istnieje także projekt wprowadzenia no- 
wych konkurencyj, przyczem przedstawione by- 
lyby do zatwierdzenia: 400 m. — Halstedt (An- 
glja) 58.8; trójskok — Ditrichson (USA) 11.14 

Inne rekordy brzmią: 50 1 60 m. — Mejzli- 
kova (Czechy) 6.2 7.6; 80 m, — Walasiewi- 
czówna 99; 800 m, — Radke (Niemcy) 2:16.2; 
1000 m. — Luun (Angila) 3:04.8; 4 na 75 m 
— Francja 38,2; 10 na 100 m, — Anglja 2:04,4: 
100—100 — 200--800 mtr, — Francja 38.29,8; 
wdal z miejsca — Holiday (Anglia) 257; wwyż 
z miejsca — Dupuis (Framcja) 116; wdał — Hi 
tom! (Japonja) 598; kula — Heublein (Niemcy) 
13.70; kula oburącz — Jungkunz (Niemcy) 21.47 
dysk oburącz — Konopacka (Polska) 66.48.5; 
oszczep oburącz — Haux (Niemcy) 57.05; trój- 
bój — Brawmiller 248 pkt. 


lew i Kaczmarek z Turu oraz Kołodziejczyk, 
Rothe i Staniecki z Widzewa: W  tegorocz- 
nych mistrzostwach robotniczych zwycięzcy nie 
będą odznaczeni indywidualnie lecz okręg, któ- 
ry zajmie w ogólnej klasyfikacji pierwsze 
miejsce otrzyma na przechowanie sztandar 
przechodni z prawem umieszczenia odpowie- 
dnich inicjałów 1 daty zawodów. 


się już definitywnie w sali teatru „Scalu“ 
przy ul. Śródmiejskiej, która została na ten 
cel ostatecznie zakontraktowana. Organizato 
rzy ustalili pomimo wielkich kosztów, sto- 
sunkowo jaknajniższe ceny biletów od zł. 
1,50 do 6 zł, przycztn wolne wejścia, za 
wyjątkiem prasowych będą zupełnie skaso 
wane, 


Co nas popracy rozweseli 


Teatr Miejski — Miljon plag. 
Teatr Letni: — Miesiąc aresztu. 
Adria — Serea ma wygnaniu 
Capitol: — Godzina z Tobą. 
Casino: — „Demon miłości”. 


j 


Corso: — I „Postrach gór“, II „Rozkosze 
wolności. 

Czary — W amalonem tempie 

Gong: — „OJ te rydze". 


Grand - Kino — Precz z miłością 


Luna — Romans z porucznikiem. 
Metro — Serea na wygnaniu 


Mimoza: — „Utani, ułani, chłopcy malowa« 


ni, 
Palace — Pożyczone szczęście. 
Pan [I Narzeczona z loterji, II Na zacho- 


LA 
Zycie ekonomiczne. 


NOTOWANIA ZŁOTEGO ZAGRANICA. 

Londyn, 31.18, zamk 31.18, Praga, wpłaty 
na Warszawę (za 109 złotych otwarcie 58.00, 
zamikn. 58,09, Berlin, złoty (za 100 złotych) no= 
ty większe 46.70—47.30, wpłaty na Warszawę 
c pot) Gdańsk, złoty (za 100 złotych 57.6) 


Paryż. Londyn 89,24, Nowy Jork 25.54, 
BAWEŁNA. 

Nowy Jork, 9 września, Loco 7,95, wrzesień 
7.30, październik 790, listopad 796, grudzień 
. styczeń 8.14, luty 8.19, marzec 8,28, kwie 
cień 8,30, maj 836, czerwiec 839, lipiec 8,45. 

Liverpool, 9 września. Loco 7.10, wrzesień 
6.36, październik 636, listopad 6.33, grudzień 
6.33, styczeń 6,34, luty 6.35, marzec 6,37, kwia 
cień , maj 6.41, czerwiec 6,42, lipiee 643, 
sierpień 6,44, wrzesień 6 44 x 


Waluty dewizy i akcje 
nagiełdzie warszawskiej 


DEWIZA NA LONDYN — MOCNIEJSZA, 
ZURYCH SŁABSZY, 

Dewizy europejskie miały tendencję niejed- 
nolitą. Część kształtowała się mocniej; Londya 
pod wpływem korzystnych wiadomości z giełd 
zagranicznych podniósł się o 9 gr. na 1 funcie, 
Praga o 1 gr. na 100 kor czeskich inne nas 
tomiast doznały zniżek kursowych; najbar= 
dziej straciła Szwajcaria, bo 25 gr. na 100 fr. 
szw, Belgia 5 gr. na 100 belgach, Holandja 10 
gr. na 100 il. hol, Paryż 2 gr na 100 fr. fr, 

Nowy Jork — czek 1 kabel były droższe po 
0.1 gr. na 1 dołarze, 


ZMIENNY NASTRÓJ DLA PAPIERÓW 
PAŃSTWOWYCH, 

Kursy pożyczek premjowych _ kształtowały 
się dość niejednolicie; Pożyczka Budowlana by 
ła tańsza początkowo o 50 gr. pod koniec a 
75 gr. na sztuce 4 proc. Poż Dolarowa pod- 
niosła się 50 gr, Pożyczka Inwestycyjna zwy 
kła obniżyła się o 50 gr. serje natomiast były 
droższe o 1.25 zł. 

W dzialo innych papierów procentowych 
pożyczki dolarowe: 6 procentowa 1 7 procene 
towa Stabilizacyjna po pewnych wahaniach . 
straciły na kursie po pół proc. 

PRYWATNE PAPIERY LOKACYJNE = 

PRZEWAŻNIE SŁABSZE, 
„ Słabsze usposobienie * panowało w dzłmie 
listów zastawnych stołecznych. 

W grupie prowincjonalnej obracano 8 proc, 
L. Z. m. Łodzi, które miały tendencję wy. 
bitnis zwyżkową i zyskały w rezultacie 224 
proc, oraz 8 proc. L Z m, Piotrkowa po cenia 
o 015 proc. niższej 

SŁABSZA TENDENCJA DLA AKCYJ, 

W, dziale papierów dywidendowych pano- 
wał dość duży ruch, przy niesłabnącem zain 
teresowaniu, jednak usposobienie było naogól 


słabsze. 
KURSY _AKCYJ. 

Bank Polski 9800, Chodorów 85.00, Waras. 
Tow. Fabr. Cukru 24.25, Lilpop 16/75, Ostro- 
wiec ser, B. 33—31, Starachowice 11. 

GIEŁDA ZBOŻOWA. 

Warszawa, 9 września, Urzędowa  ceduła 
Giełdy Zbożowej 4 Towarowej za 100 parytek * 
wagon Warszawa, w handlu hurtowym, ladun- 
kach wagon. ustalona na podstawie cen giel 
dowych: żyto 16.75—17,00, pszenica jedn 
28,50—29.00, zbierana 28,00—28,50, owies Jei 
xolity 1650—17.00, — zbierany  15.25—15.76 
ięczmień na kaszę 16.00—1650, jęczmień bro- 
warniany 18,00—19,00. 


Co zgolować jutro na ohial? 


dzie nie było tak źle. | 
Przedwiośnie: — „Kongres tańczy". 
Rakieta — Pod kuratelą. 


Resursa — Bomby nad Monte Carlo. 
Splendid — Gehenna kobiety 


Sztuka: — Ody miłość się budzi. 


Oświatowy — Dla dorosł. Szpiedzy: 
młodzieży Republika piratów. 
Zachęta — Oskarżona. 


e 


Barszcz z uszkami. | 
Wątróbka cielęca smażona, 
Pierogi z borówktmi, 


WINSZUJEMY, 
Jutro: Mikołajowi. 
Wschód słońca 5,00 
Zachód — 18,06 
Długość dnia 13,06 
Ubyło dnia 3,41 


Koma sie satzęście uśmiechnęło” 


PEŁNA TABELA WYGRANYCH XXV, 
POLSKIEJ LOTERJI PAŃSTWOWEJ. 
fNieurzędowa). 

Wczoraj w pierwszym dniu ciągnienia 5-0) 
idasy 25 ej polskiej loterji państwowej wylo= 
sowano wygrane następujące: 

29.000 zł. na Nr. 142864, 

15,000 zł. na Nr. 144705 

po 10.000 zł. na N-ry 39976 63605 

po 5.000 zł, na N-ry 91896 105062 151653, 

po 3,000 zł. na N-ry 57090 59553 125104 130929 
139084 141082. 

po 2,000 zł. na N-ry 55932 12004 52894 77265 
96224 102872 114980 119829 122307 132100 132743 
137589 143295 153481. 

po 1,000 zł. na N-ry 3059 4446 5593 7211 
15588 23715 26685 26838 27481 31694 43462 
51545 55608 66431 65379 67766 69711 71413 7642i 
85153 92436 93145 96058 96363 97366 99921 
103814 107237 109759 123291 128229 12875% 
130780 132308 132238 132672 137877 143167 
145279 156435 157551, 

Po 250 zł. na N-ry: 

128 32 200 02 383 441 536 718 25 48 76 89 
%9 838 920 57 60 1085 86 131 216 313 48 437 
623 36 717 81 800 59 961 2037 142 246 315 24 
429 52 56 504 78 30 664 71 827 3004 56 184 
94 204 386 400 28 506 69 80 613 773 8:3 909 
84 87 4046 85 111 31 262 684 99 747 806 935 45 
5106 14 280 315 54 453 83 511 74 718 44 818 
BO 84 W8 6036 45 49 228 82 476 504 15 29 70 
60% 103 05 949 61 7151 208 348 65 481 544 745 
71 982 8073 99 102 222 24 362 458 561 81 650 
54 75 817 47 994 9003 110 253 80 384 487 525 
675 702 21 880 905 10024 55 108 288 429 76 519 
74 662 66 753 11333 418 20 550 68 632 40 837 
12172 241 59 66 354 71 83 592 637 64 86 832 46 
540 130: is 2'4 28 309 490 560 94 630 766 
800 45 941 14035 36 45 121 281 531 603 51 
15044 141 222 93 484 587 652 751 55 87 857. 
16197 440 542 98 624 732 89 17007 183 84 91 
207 41 62 93 445 75 678 807 997 18123 45 254 
340 557 63G 758 RI 911 69 10097 155 437 679 
167 20173 330 69 566 74 63 86 92 706 56 61 80 
624 942 21050 60 178 80 238 83 743 502 15 36 
99 6l1 802 17 948 22016 63 118 254 415 63 588 


608 24 29 43 67 71 716 76 834 64 23024 34 55! 
207 307 80 742 76 895 954 24019 21 36 117 373 
459 91 647 80 80 02 29 62 994 25016 60 73 13l 
96 338 403 39 595 820 47 901 93 26046 80 MI 
75 88 251 67 319 420 36 599 636 700 954 27099 
103 76 204 53 69 399 436 41 85 582 777 96 949 
28017 241 75 80 328 38 48 78 94 98 553 803 
83 970 29060 132 208 397 98 643 703 17 38 982. 
80142 275 318 63 97 455 614 718 54 835 937 
31023 9%6 121 79 309 672 794 843 32 181 344 
87 425 52 700 45 878 82 948 33043 68 218 358 
61 461 590 766 976 34071 81 325 38 392 404 24 
78 582 613 25 58 76 778 801 08 55 956 87 35025 
23 389 410 22 522 43 655 65 778 852 76 926 50 
36014 62 103 12 25 50 98 383 429 525 44 682 710 
821 955 59 37002 94 161 243 53 54 56 71 85 538 
77 87 98 627 860 936 38065 225 410 655 72 94 
729 829 80 81 39006 54 178 237 48 411 505 08 
32 603 98 712 871 40011 24 262 415 24 
573 610 41020 36 65 121 35 38 214 29 356 
524 642 193 930 79 42072 109 209 340 
75 116 54 931 43004 575 81 659 83 
969 44006 33 47 113 223 45 83 400 
720 94 832 946 55 45261 79 317 464 
546 48 823 60 46026 35 67 151 68 383 583 659 64 
714 869 94 974 47045 64 97 138 221 316 26 592 
658 772 920 87 48311 35 403 518 45 61 66 624 
42 756 88 913 49107 15 230 58 382 559 89 754 
56 77 50079 243 51 71 377 431 60 576 749 63 
936 43 51081 61 132 79 353 55 62 88 414 
58 648 807 55 958 52106 11 202 04 70 
85 96 429 518 69 729 37 854 56 908 
118 78 219 35 343 52 464 85 94 512 42 43 85 
608 26 33 38 54 80 710 87 806 22 902 54202 51 
16 81 368 89 434 610 704 90 858 991 55031 36 
104 284 341 474 91 527 618 99 729 46 810 24 65 
76 82 85 955 79 56087 103 85 242 361 96 535 30 
48 61 608 14 62 83 750 826 907 3057089 119 
19 235 90 9R 394 422 36 49 556 602 15 736 815 
22 53 11 58011 21 134 63 84 349 73 47 408 30 
525 45 622 39 792 $57 78 79 %1 50016 41 128 
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nadawcę 


się mój chlehodawca — postanowił przedłu 


CAL 


Płatnicy alimentów 


i oporni podatnicy 


w angielskich więzieniach dla dłużników. 


W Anglji istnieją więzienia dla dłużni- 
ków, znane nam tylko z opowieści, szcze- 
gólnie Dickensa. Codziennie około 850 
osób przebywa w więzieniu, wyłącznie za 
to, że z złej woli nie chciały uiścić się 
z długu, W roku bieżącym frekwencja się 
nawet nieco wzmogła. Widocznie kry- 
zys i na tem polu czyni swoje spusto- 
szenia. 

Londyńskie więzienie dla dłużników 
„zamieszkuje obecnie 160 skazańców. Są 
to przeważnie 

mężczyźni rozwiedzeni, 


którzy nie płacą żonom i dzieciom zasą- 


dzonych alimentów. Drugie miejsce zaj- 
mują oporni podatnicy. Kara najczę- 
ściej dotyka istotnie winnych, w licz- 
nych wypadkach jest ona połączona z 
dalszą karą mianowicie z utratą posady 
przez skazanego. Towarzystwo pomocy 
dla więźniów wypłaca 1200 więźniom, 
których taki właśnie spotkał los, wspar- 
cie. Utrzymywanie więźniów i więzienia 
jest dosyć kosztowne. Na tem tle po- 
wstał ruch, który walczy o zniesienie 
mięzień dla dłużników i doprowadził już 
do tego, że sprawą zajął się parlament. 


Ekstrawagancje przedwojennego miljonera. 


Podróże prowincjonalnego fryzjera. 


Niejaki p. Starkey, pierwszy fryzjer 
pierwszorzędnego hotelu w Southampton 
(miasto portowe na południu Anglji) opo 
wiedziuł jednemu z swoich klientów, któ- 
rym był przypadkowo dziennikarz, ciekawe 
historyjki ze swojej praktyki. 

Oddajemy głos fryzjerowi. 

* „Przed wojną światową objeźdżałem mu 
łą żaglówką port w Southampton i zwiedza 
leżące w porcie na kotwicy żaglówki i 
motorówki, aby ich właścicieli golić i 
strzyc. Pewnego dniu napotkałem na ele 
gancki jacht „Zingura”*, którego właściciel 
4 kapitan kazali się ogolić, W kilka tygod 
ni później xbudzono mnie o godzinie 
w pół do drugiej w nocy Urzędnik pocztowy 
przyniósł mi telegram, który codopiero 
madszedł z Monte Carlo. Ku wiel 
mu zdziwieniu czytałem: „Prz 
taz, Monte Carlo, Hotel de Puris, aby 
ogolić mnie'i kapitanni“, 

Nie miałem najmniejszego pojęcia, kto 
mnie wzywał. Mimo to wyjechałem najbliż 
szym pociągiem pośpiesznym do Monte Cur 
lo. We wskazanym hotelu stanąłem oko w 
oko x wluścicielem jachtu, którego goliłem 
w Southampton. Praca nioja zadowoliła 
klienta do tego stopnia, że zatrzymano mnie 
przez 8 tygodnie w Monte Carlo. Do Sout 
hampton wróciłem z królewskiem wynagro 
dzeniem w kieszeni. 

Niedługo potem otrzymałem drugi tele- 
gram, wzywujący mnie do Dieppe. Zorjen 
towałem się oczywiście natychmiast, kto jest 
telegramu, i pojechałem. Mój 
„stały“ kTient przyjął mnie bardzo grzecz 
nie i mkomunikował mi, że jedzie do Ame 
ryki i chciałby mnie zabiuć. Nazajutrz ra 
no byłem już 


na pełnem morzu, 
W Ameryce p. Tasker — tak nazywał 


żyć podróż i okrążyć całą kulę ziemską. 
I tą podróż zrobiłem na jachcie, Prócz peł 
nego, luksusowego utrzymunia, otrzymałem 
po powrocie do Anglji 12.000 zł. oraz 2 pier 
ścienie brylantowe. 


— Proszę mi wierzyć — kończył golibro 
da — że nigdy nie żałowałem, że owej 
pierwszej nocy wyruszyłem w długą podróż 
z Anglji do Morzu Śródziemnego na to tyl 
ko, żeby ogolić jednego klienta". 


„EC H o* 


Cudowne dziecko. 


Dziewięcioletni Ruggiero Rieci, którego 
koncert skrzypcowy w obecności 20,000 
słuchaczy w Curnegie Hall w Nowym Jor- 
je worka FEE 
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Atłasowy trzewiczek damski żebraka 


krył w swem wnętrzu fortunę, 


Tedyna w swoim rodzaju sensa- 
cją zajmuje się obecnie prasa pary- 
ska. Oto u wvlotu nędznej i bru- 
dnej uliczki St. Medard odbywa się 
co niedzielę wiekowa tradycia uświę 
cony targ na różne rupiecie i stare 
drobiazgi. Można tam bvło widzieć, 
co niedziele pewnego nedzarza, sie- 
dzacego w kuczki przed kupa okro- 
pnie nędznvch rutpieci, wśród któ- 
rych znajdował sie jakiś stary, dziu 
rawy rondel, połamane widelce, wy- 
tarty do ostatniej nitki surdut 
przedpotopowego kroju i kilkana- 
ście podobnych „przedmiotów“, Na 
uboczu zaś spoczywał na kawałku 
starej gazety, dumny 

trzewiczek atłasowy damski, 
który niegdyś zapewne był koloru 
białego. Trzewiczek ten nie miał pa 
rv. Sam jeden odcinał sie od reszty 
„magazynu*, spoczywaljacego na 


brzegu chodnika co niedzielę. 
Najstarsi ludzie pamietali han 
lioa tych rupieci, zawsze w tem 


Na płaskowzgórzach południowej Ameryk. 


KARTOFLI. 


Wśród mieszkańców Boliwji. 


KRAJ 


Kraj, jak Boliwja, którego stolica, La 
Paz, położona jest na wysokości 3665 
metrów n. p. morza, naturalną koleją rze- 
czy posiadać musi specjalne warunki ży- 
cia. 

Płaskowzgórze Boliwii, Altiplano, po- 
łożone jest na wysokości 3800—4200 me- 
trów, t. j. według naszych europejskich 
pojęć w sferze wiecznych lodów. Pomi- 
mo to, dzięki geograficznemu położeniu 
Boliwji w pasie tropikalnym, płasko- 
wzgórze jest zaludnione, aczkolwiek sła- 
bo. Kolej, ciagnąca się z Antofagasta, z 
wybrzeża Chile przez panipasy saletrowe 
do stepów Altiplano, mija po drodze po- 
jedyńcze, 

nędzne osiedla Indjan, 
których domki są tylko lepiankami, a u- 
prawa roli ogranicza się do hodowli kar- 
tofli. 

Boliwja naogół jest  uprzywilejowa- 
nym krajem kartofli. Na rynku w La 
Paz sprzedaje się dwieście zgórą różnych 
gatunków kartofli, pomiędzy innemi t. 
zw. „tuntas”, kartofle moczone w wo- 
dzie i suszone na słońcu, oraz „chunos*, 
bulwy, które w słońcu, a potem na lodzie 
osiągnęły twardość kamienia. Stanowią 
ulubioną potrawę Indjan, którzy jadają 
je po rozmiękczeniu ich w wodzie, 

Indjamie górscy są ludźmi najbardziej 
pierwotnej kultury. Lamy stanowią dla 


Regulamin artystki filmowej, 


Surowy rygor 


Za kulisami życie sławnych gwiazd 

filmowych wygląda 
znacznie mnie] ponętnie, 

jak to sobie wyobrażają młode panie, 
marzące o karjerze filmowej. Taka u- 
wielbiana artystka niemego czy dźwię 
kowego ekranu musi z wielu rzeczy 
zrezygnować i wiele poświęcić, aby 
Piewolniczo poddać się trybowi życia 
narzuconemu jej w drakoński iście spo 
sób przez wytwórnię. Bardzo poucza- 
acy jest w tym względzie kontrakt 
iimowy zawarty przez angielską arty- 
stkę Dianę Napier, na 5 lat, który o- 
becnie został opublikowany przez jed- 
ną z gazet londyńskich. 

Przedewszystkiem, piękna ta dziew 
cżyna musiała porzucić — choć prze- 
siw temu energicznie się broniła — 
śwe prawdziwe imię i nazwisko: Mol- 
lie Ellis, gdyż wytwórnia filmowa, któ- 
ra ją zaangażowała uznała, że nazwi- 
sko to 1 imię brzmi zbyt  prozaicznie. 

Ponadto młoda artystka musiała 
się zobowiązać, że Ściśle będzie prze- 
strzegała oznaczonego i ustalonego 
trybu życia: Z tego „regulaminu” po- 
damy kilka charakterystycznych pun- 
któw. Rano musi artystka wstawać 
najpóźniej o godz. wpół do ósmej: 
gdyby zaś ośmielila się bez koniecznej 
potrzeby, stwierdzonej przez lekarza 
iilmowego, leżeć dłużej w łóżku, 
natychmiast kontrakt zostanie 
zerwany. 

Po wstaniu z łóżka nie wolno jej jeść 
Sniadania. Przedtem musi odbyć 20-mi- 
nutową gimnastykę wedlug zasad poda 
nych jej przez specjalnego nauczyciela 
który z mią ćwiczy przez pierwsze 4 
tygodnie, a następnie przychodzi raz 
pa miesiąc. by kontrolować, że artyst- 
ka nie zaniedbuje się w swych samo- 
dzielnych ćwiczeniach. 


o an f | 

Po gimnastyce wolno jej sp énia- | 
danie złożone wyłącznie z  niewielk ej 
ilości jaj, ryb i owoców. Wszelkie poży- 


wienie wywołujące tycie 


jest surewo wzbronione, 


Redaktor naczelny: kranviszek Probsi, 


w wytwórni. 
Jeśli artystka nie jest później zajęta w a- 
telier, ma się oddawać jeździe konnej, 
grze w tennisa lub innym sportom. Po 
powrocie do domu nastąpić ma odpo- 
wiedni i racjonalny masaż. Później mo- 
że nastąpić drugie Śniadanie również 
bardzo skromne. Po śniadaniu pół godziny 
odpoczynku, a następnie przymusowe 
wizyty u fryzjera i krawca. Wieczorem, 
po skromnym obiedzie obowiązuje zwie 
dzanie kn i oglądanie najlepszych fil- 
mów, celem studiowania techniki gry 
slawnych gwiazd. O godzinie wpół do je- 
denastej marsz do łóżka, Wizyty towa- 
rzyskie po tej godzinie są możliwe tylko 
za specjalnem pozwoleniem wytwórni... A 
wreszcie warunek — może najważniejszy: 
artystce nie wolno utrzymywać 
żadnych stosunków miłosnych 
oraz musi ońa prowadzić życie zupełnie 
solidne, 


Podsłuchane. 
LINGWISTKA, 

— Czy pani córka rozmawia także obce 
mi językami? 

— Trochę, umie ona powiedzieć w sze 
Ściu jezykach „taks na wypadek, gdy o 
jej rękę poprosi cudzoziemiec. 

DOWÓD. 

— Czy nie cierpisz na tem, że 

nmnńku z 


jesteś 


k wszyscy ludzie mają swo 
je wiu'ciwości. 


— Jakto? Ja naprzykład nie mam. 


—A rzy ty ue m'ęszasz swej kawy pra 
? 


j mał 
sy stają się coraz 


t'nich zwierzęta uniwersalne, dostarczające 
im mleka, wełny, mięsa, a nawet opału, 
gdyż Indjanie używają do palenia nawo: 
zu lamiego. Jednocześnie służą do prze- 
wożenia ciężarów. Nawet w La Paz wi- 
duje się na ulicach obok eleganckich sa- 
mochodów i tramwajów 
całe stada lam, 

naładowanych koką, prowadzonych przez 
Indian w tradycyjnych ich ubiorach. 

Indjanie górscy, pospolicie tu naz- 
wani „indio” wprawdzie zajmują się u- 
prawą ziemi, lecz w gruncie rzeczy Sa 
koczownikami, edyż po zasianiu pól na 
wiosnę ciągną dalej ze stadami lam i wra 
cają dopiero na jesieni na zbiory. Pola 
swoje oznaczają specjalnie ułożonemi ka- 
mieniami. i nikomu na myśl nie przyjdzie 
korzystać 

z plonów cudzej pracy. 

Równ'eż i robotnicy kopalni, zajęci nie- 
kiedy na 5000 metr. wysokości : pracujący 
w opłakanych wartmicach. uważaia prace 
na roli na niższym poziomie za okres od- 
poczynkowy, 

Indio, właściwy pierwotny mieszkaniec 


wzgórz boliwiskich, nie posiada żad- 
nych wymagań i odznacza sia wzgledną 
dobrodusznościa. Niestałw „dobrodziej: 


stwo” cywilizacji w postaci alkoholu wy 
wiera zgubny: wpływ na Indjan, którzy 
wypiiaja wiekszość a'kohnlu produkowa- 
nego w kraju z trze'nv cvkrowej. zwane- 
go can  pisko. Za nstatnie swe nienia- 
dze indio ktmuje wódka i kokę dla osig- 
gniecia stałego odurzenia. 

Wszystko, co Indianie potrzebują do. 
Życ'a, mowstaje z pracv rak kobiet in- 
dyjskich. One ła z wełny lam wyrabia- 
ja przędze. farhwia ją barwmikami roślin 
nemi, tkaja chusty, albo z pomocą 
rąk_i nóg nfotą Funsztowne wstegi. 

W Yunkas. '"on'*alnvch lasach Bo- 
Jiwii, zobaczyć można Indjan w kosz- 
Jach ze snecialn=i korv drzewnej, Tozbi- 
janej przez nich do znorłnaj e'enkości i 
zszywanej zapomocą welnianych wł- 
kien. 

Samowystarrzalność — Tndjan 
również dziedziny  |erraietra, 

Jako lekarstwa na febre nżvwaia al- 


sięga 


8. 


Wspaniał 


Rzym. N gury, z których każda 


Odbiło na własuci maszynie rotacyjnej 
w Łodzi prz ulicv Karola Nr. 2. 


koholu i kory chinowej w zdumiewają: 
cem zrozumieniu istotnej właściwości 
leku. Widuje się również Indjan 


ze sztucznemi zębami własnego 
wyrobu 


Kobiety indyjskie nie spotykają się 
wśród swoich z oceną urody, której 
zresztą nie posiadają, lecz Indjanin każdy 
ceni w swej żonie siłę roboczą, istotnie 
zdumiewającą. W Yunkas należy do do- 
brego tonu posiadać kilka żon, względnie 
więcej rąk roboczych. 


Indjanki nigdy nie rozstają się z dzieć- 
mi, ani podczas marszów, ani przy pracy 
w polu. Noszą dzieci na plecach, sztyw- 
no owinięte, jak, paczki, pozostawia: 
jąc tylko twarze wolne. Śmiertelność 
wśród niemowląt jest bardzo wielka, 
zupełnie niezależnie od tego niehigjenicz 
nego ich opakowania, lecz głównie dlate- 
go, że matki bardzo wcześnie karmią 
„swe dzieci alkoholem i ostremi przypra- 
wami. Utrzymuje się więc zdanie, że 
dziecko, które doczeka piątego roku 
życia pomimo podobnego wychowania, do 
wiodło swej wytrzymałości i liczyć może 
na najdłuższe życie. 


Policja londyńska wyjaśniła obecnie 
sensacyjna aferę, która nawet w bogatej 
kronice lokalnej stolicy angielskiej mogła 
by się zaliczyć do najrzadszych wypad- 
ków. 

Pewna lunatyczka znikneła z domu 
rodziców i przez cztery noce bładziła tak 
po dachach, że nie zdołano jei odkryć. 
Dopiero 4-ej nocy udało się policji przy 
pomocy straży pożarnej odnaleźć ją i u- 
jąć. O niezwykłem tym zdarzeniu docho 
dza następujące wiadomości: 

Lunatyczką ową jest 17-letnia Jani- 
na Ghail, córka urzednika bankowego. 


Po oś 


„kiej choroby nerwowej, która jednak po 


Przed otwarciem stadjonu Mussoliniego. 


KE 


Ae 


ku w rocznicę marszu na 
jest darem innego miasta włoskiego mają 


po 4 metry wysokości. 


Od trzech lat okazywała ona obiawy cięż PO 


samem miejscu i nigdy nikt nie wi~ 
dział, aby ktoś coś u niego kupił, 
Można było przypuszczać, że stare- 
wina siaduje tu co niedziele popre- 
stu dla jakiegoś wysokiego zakła- 
du, czy może z amatorstwa, a sam 
żyje chyba z innego zarobkw. a mo- 
że z renty. Wszak widywano w Pa- 


ryżu żebraków, którzy pozostawia- 
li po sobie całe fortuny. 
I nie pomyliłby sie, ktoby tak 


mniemał, Właściciel starego trze- 
wiczka bez parv był bowiem pozer- 
nie niemal żebrakiem. W rzeczywi- 
stości jednak 
był człowiekiem bardzo 
zamożnym, 

a w dodatku osobliwym 
kiem, 

Zajmował w ulicy Saint Medard 
schludne mieszkanko na poddaszu, 
nazywał sie Jan Stefan Froissąc i 


dziwa- 


pochodził z bardzo starej rodziny 

.|easkońskiej w południowej Fran- 
cii. 

Umarł on przed kilku dniami | 


cały majątek zapisał na biednych 
miasta Paryża. Jakież zdumienie je 
dnak ogarnęło wszystkich, gdy się 
okazało, że największym skarbem 
tego majatku bvł właśnie ów stary 
trzewiczek atłasowy bez pary. W 
odkręcanym bowiem wysokim ob- 
casie. wydrażonvm, 

mieścił sie olbrzymi brylant 
i dwa szmaragdy, łacznej wartości 
600.000 franków. W testamencie, 
pozostawionym przez dziwaka, a 
sporządzonym według wszelkich 
wymagań, p, Froissac wyznaje, żą 
od 335 lat siadywał co niedzielę ze 
swym skarbem. ukrytym w obcasie 
trzewiczka, na który wyznaczył ce 
nę jednego franka. W ciągu tych 
35 lat tylko dwóch ludzi spytało się 
o cenę i obydwom cena ta wydała 
się za wysoka. y 

„Sprawiało mi to niewypowłe' 
dzianą rozkosz, — pisze Froissac w 
swym testamencie, — patrzeć na 
tłumy 

przechodzace koło skarbu, 

który mógł każdy nabyć za jednego 
franka. Ponieważ nie mam absolu- 
tnie żadnych spadkobierców, posta- 
nowiłem przed 25 laty podarować 
swój skarb człowiekowi, który oka- 
że o tyle intelimencji i ciekawości, 
abv się domyśleć, że stary brudny 
trzewiczek bez pary musi być jed- 
nak dla jakieroś celu wystawiony 
na sprzedaż. Niestety nie znalazł 
sie nikt, więc też cały mój majątek 
zanisuię na biednych miasta Pary- 
ża”. 


Nocne wędrówki 17-letniej dziewczyny. 


Lunatyczka na dachu malarza. 


wielomies'ęcznem pobycie w sanatorjum 
rzekomo zupełnie zniknęła. 

Uzdrowienie jedna było tylko pozorne, 
gdyż niebawem okazało się że dziewczy 
Ina zapadła na lunatyzm. Starsza siostra 
Janiny, śpiąca z nią w tym samym poko- 
ju spostrzegła pewnej nocy z bezgranicz 
nem przerażeniem, że Janina powstała z 
łóżka z zamkniętemi oczyma i przez o- 
twarte drwi weszła na balkon. Nastepnie 
lunatyczka ze zdumiewająca szybkością 
|poczeła się wspinać po gzymsach i rynnie, 
aż dotarła na dach. Wreszcie na brzegu 
dachu zaczęła b. powoli kroczyć z roz- 
postartemi ramionami, nie majac widocz 
nie całkowicie świadomości niehezpie- 
„czeństwa, w którem sie znajdowała. 

Qd tego czasu dozorowano stale dziew 
czynę, a szczególnie troszczono się o to, 
aby w nocy nie mogła opuścić pokoju. 
Spała ona stale 
w zakrałowanem tóżku, 

które zgóry uniemożliwiało wszelk e luna 
lvczne wycieczki Ponadto poddano dziew 
czynę kuracji hvpnotycznej, pod której 


wpływem stan zdrowia Janiny zdawał się , 


polepszać. 

Wreszcie za poradą lekarza zaprze- 
stano wszelkich zarzadzeń ochronnych i 
Janina znowu spała w zwyczainem łóż- 
ku. Lecz ta swoboda okazała sie przed- 
wczesną, pdyż pewnego poranka rodzi- 
ce stwierdzili, że Janina w ciagu nocy 
znowu a bez śladu... 

Gdy lunatyczka ciągle jeszcze nie wra 
cała, rodzice donieśli o tem polien, która 
przeszukała wszystkie  sastednie domy, 
iecz bezskutecznie. Drueieyo i trzeciego 
| dnia prowadzono te poszukiwania jesz- 
cze staranniej, lecz dopiero czwartej no 
|Jev przypadek przyszedł policii z pomocą 
| Pewien malarz mieszkający w swoiem a- 
telier, obudził sie w nocy wskutek jakie- 
20$ podejrzanego szmeru. Zbliżył się ku 
nu i ujrzał dziewczyne. snacerujaca po 
achu. Malarz znający z gazet te sprawę 
uwiadomił natychmiast policię i w krótki 
czas potem Janina zna!tdowała sie pod o- 
pieką swej rodziny. Umieszczono ją na- 
stępnie w sanatorjum, gdzie ciągle jeszcze 
przebywa. 


Za wydawnictwo odpowiada, władysław Styputkowski 
Za redakcje odpowiada: Roman Furmański, 


